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mnicą a od stanowiska, jakie wobec 
niej zajmą większe stronnictwa sejmu 
węgierskiego zależy, czy obecnym, za- 
równo we Węgrzech, jak i w Austryi, 


Odnowienie ugody. 


Lwów d. 5. września. 


Najważniejszą część exposé węgier- 
skiego ministra skarbu Lukacsa, wy- 
głoszonego onegdaj w sejmie węgier- 
skim, stanowią dotychczasowe rezul- 
taty rokowań z rządem ausiryackim 
co do odnowienia ugody. Oświadcze 
nia ministra są doniosłego znaczenia 
w wielu a zwłaszcza dwu kierunkach. 

Najpierw minister ze względu na 
uspokojenie opinii węgierskiej, zape- 
wniał lzbę, że gabinet Banffyego nie 
przyjął wobec rządu austryackiego 
żadnego zobowiązania w sprawie kwo- 
towej. „Rząd węgierski — mówił mi- 
nister — stał i stoi na stanowisku, iż 
wedle brzmienia ustawy, oznaczenie 
kwoty, którą przyczyniać się mają 
Węgry do pokrycia wspólnych wydat- 
ków należy pozostawić wyłącznie par- 
lamentarnej deputacyi kwotowej. Spra- 
wy więc tej zupełnie nie łączył ze 
sprawami handlowo-cłowemi*. Stano- 
wisko to rządu węgierskiego jest zu- 
pełnie zgodnem ze stanowiskiem rzą- 
du austryackiego, jak to wynika z o- 
negdajszej euuncyacyi półurzędowego 
węgierskiego Fremdenblattu, będącej 
odpowiedzią na wywody N. fr. Presse 

Dalej minister zawiadomił Sejm 
wegierski, iż co do traktatu handlowo- 
ełowego nastąpiło między obu rząda- 
mi zupełne porozumienie a zmiany w 
nim poczynione są głębszego znacze- 
nia, aniżeli zrazu spodziewać się było 
można. W pierwszej linii uregulowane 
nim zostają podatki pośrednie. 

Zarówno Austryi, jak Węgrom przy- 
sługiwać ma prawo wprowadzania na 
terytoryum drugiego państwa wszel- 
kich artykułów, jednakże podatki kon- 
sumcyjne od tych artykułów mają 
wpływać do kasy tego państwa, które 
rzeczywiście je konsumuje, a nie do 
tego, które je wytwarza. cą" 

Proceder ten, istniejący obecnie już 
co do wódki, rozszerzony tym sposo- 
bem zostaje także 1a cukier, piwo i 
olej skalny. Postanowione zostało tak- 
że zmiesienię specyalnych ułatwień dla 
handlu mlewem. Na tę ostatnią spra- 
wę Węgrzy mniej przychylnie się 
zapatrują, mówiąc, iż przyniesie to 
szkodę mietylko młynarzom, ale i in- 
teresom rolnictwa. W Austryi rzecz 
ta zupełnie przeciwnie jest ocenianą. 

W sprawie odnowienia przywileju 
Banku austro-węgierskiego, nie mniej 
cenne a stanowcze są oświadczenia 
ministra Lukacesa. Zaznaczył on w cał 
kiem dobitny sposób, iż o odnowieniu 
tego przywileju nie ma mowy, jeśli 
Bank nie zgodzi się na warunki przez 
oba rządy postawione. A warunki te 
tak sformułował minister: równorzę 
dność rządu i akcyonaryuszy Banku 
co do wyboru rady jeneralnej, miano- 
wanie wicegubernatora, rozszerzenie 
wpływu rządu na działalność Banku a 
wreszcie umiarkowane wynagrodzenie 
za przywilej. 

Stan tedy rokowań co do ugody 
austro-węgierskiej przestał być taje- 
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a błędnych drogach. 


Powieść z angielskiego 


przez 


Mary Humphrey Ward. 


(Ciąg dalszy.) 


Ryszard ujął wychudzone jego rę- 
ce w swoje silne dłonie. Było coś nie 
wyimownie rozrzewniającego w tem 
współozuciu umierającego dla smu- 
tków innych ludzi. Ryszard odczuwał 
to bcleśmie, że widzi ostatnie, cenne 
chwile przyjaciela przyćmione taką 
troską. W końcu udało mu się, jak 
mu się zdawało, odcisenąć ducha Hal- 
lina od tych rzeczy. li”eszli do cze- 
go innego. To znaczy, Hallin sam 
prawie nic nie mówił — był bardzo 
niespokojny i osłabiony, lecz uwolnio- 
ny na chwilę od cierpień fizycznych 
i duszności. 

Uderzyła właśnie szósta, Pochylony 
naprzód zaczął nasłuchiwać. 

- To były jej kroki na terasie! — 
zawołał z rozjaśnionemi oczyma — 
przyprowadzisz ją do mnie? 

* 


Z bijącem sercem pociągnęła Edy- 
ta za dzwonek. Stary służący, który 
jej otworzył, mruknął coś pod nosem 
na nieśmiałe jej powitanie 1 wprowa- 
dził do salonu. Mała, w grubą żałobę 
odziana postać podniosła się z fotelu 
i sztywnie podeszła parę kroków na- 
przeciw gościa: Edyta i pauna Rae 
burn zobaczyły się po Taz pierwszy 
po długiem niewidzeniu. 


dogorywającym parlamentom przedło- 
żoną zostanie ugoda do definitywnego 
załatwienia — czy też przejdzie ona 
w spadku na nowe, dopiero wybrać się 
mające te ciała prawodawcze. 


Z bieżącej chwili. 
Lwów d. 5. września. 


Fremdenblatt następujący telegram z 
Budapesztu: „Potwierdza się, że Bank 
austro-węgierski jako kompenzatę za 
odpisanie 15'/, miliona zł. z 80 milio- 


bie zapewnić dalsze trwanie jako to- 
warzystwo bankowe, w razie, gdyby 
przywileju wydawania banknotów po 
upływie nowej ugody nie 
wiono, albo gdyby państwo nie zro- 
biło użytku z prawa wykupienia akcyj 
bankowych pookoło 760 zł. za sztukę. 
Prawo do ewentualnego dalszego trwa- 
nia towarzystwa bankowego będzie 
może uzasadnione także powodami 


w zyskąch Banku ma, 
4 procentowego praecipuum, poczynać 
od kapitału akcyjnego, z rezerw z 90 
na 105 mil. zł. podwyższonego. Oprócz 
gubernatora i obu wicegubernatorów 
ma cesarz mianować także zastępców 
wicegubernatorów. Jak słychać, są 
widoki, że na tej podstawie przyjdzie 
umowa do skutku“. 


tykuł Tresora (organu Banku a. w.), 
który między innemi powiada: „Jeże- 
li sobie przypomniemy, eo z początku 
rokowań pisano o wzajemnem zbliża- 
niu się rządów a Banku, a z tem po- 
równamy, co obecnie już przyznano 
albo odmówiono, to obaczymy, iż zbli- 
żenie tak dalece postąpiło, Że trudno 
sobie przedstawić, iżby rokowania o- 
statecznie jeszcze rozbić się mogły. 
Owszem można tuszyć, że oporne je- 
szcze punkta uprzątnięte zostaną”. 
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W Czechach rozwinęła się usil ;tylko wybrania prezesa swego zboru 
na agitacya ku obronie mniej szo- do Rady miejskiej wymagają. Otóż 
šci czeskich zamieszkałych po pytamy, cóż gorszego mogłaby nam 
między Niemoami i utworzenie w tym antysemicka większość w Radzie miej- 
celu funduszu narodowego. W skie; zrobić, skoro liberalna większość 


tym celu wniesiono ma onegdaiszem 
posiedzeniu praskiej Rady miejskiej 
następującą rezolucyę: 

„Zważywszy, że dobro publiczne 
wymaga, aby obie narodowości niepo 
dzielnego królestwa Czech, równou- 
prawnione, żyły z sobą we wzajemnej 
zgodzie, i że częste zakazy odbywania 
wycieczek stowarzyszeń zgodę tę u- 
trudniają, a nawet rozgoryczenie na- 
miętne wywołują; a szczególnie mając 
na względzie, jak ziomkowie niemiec- 
cy ezłonków narodowości niemieckiej 
Ika do swobodnego używania ich praw 


— Czy nie zechce pani nieco od- 
począć, nim pani pójdzie do niego ? — 
zapytała staruszka z wyszukaną grze- 
cznością. — Nie jest mu gorzej, ani- 
żeli wczoraj, ale jest ciężko chory. 

— Nie jestem bynajmniej zmęczo- 
ną — odpowiedziała Edyta, poczem 
panna Raeburn zadzwoniła. 

— Proszę oznajmić jegomości lor 
dowi, że panna Boyce jest tutaj. 

Tytuł ten zabolał Edytę. Zaledwie 
miała czas pomyśleć nad tem, gdy 
drzwi się otwarły i wszedł nowy lord 
Maxwell. Postać jego wydała jej się 
nieco pochyloną, przytem przemówił 
z niezwyklym spokojem, monotonnie 
niemal. 

— On oczekuje panią.. proszę za 
mną. 

Krocząc przed nią w milczeniu za- 
prowadził ją głównemi schodami na 
górę wzdłuż dobrze jej znanych ko- 
rytarzy. W galeryi obrazów przecho- 
dziłi koło długich szeregów portretów 
iamilijnych, dopóki wreszcie nie za- 
trzymali się przed drzwiami pokoju 
Ryszarda. 

„= Nie powinien on zbyt długo mó- 
wić — ostrzegł ją z pewnem waha- 
niem — ale pani naturalnie potrafi 
to lepiej osądzić. 

— Postaram się o to — odparła 
prawie niedosłyszalnie, 

Otworzył cichutko drzwi i znowu 
zamknął za nią, gdy weszła. 

Dozorczyni, która siedziała obok 
pacyenta, podniosła się po wejściu E- 
dyty i wskazała jej niski taburet u 
jego boku. I Zuzanna Hallin wstała i 
pocałowała przybyłą bez słowa, ażeby 
się głośno nie rozpłakać, poczem wy- 
szła wraz z dozorczynią. Światło 
dzienne skąpo napływało przez nieo- 
słonięte okna, kilka tylko świec pali- 
ło sig na kominku. Dlatego Edyta nie- 
wyraźnie tylko mogła widzieć cho- 
rego. 


ograniczają, a nawet pogwałcają, tak wy, niecierpiącej Niemiec, ks Łobano- 
jak gdyby narodowość czeską z pe- wą, a zwłaszcza ministra skarbu Wit- 
wnych okolic tego niepodzielnego kró- tego udało się cara nawrócić; wszela- 
lestwa wyrugować chcieli; zważywszy | ko i wtedy zamierzał car wstąpić tyl- 


dalej, iżby te bezprzykładne, niemal |ko do Cherbourga, a nie do Paryża. 


skalę akcyi w kierunku ubezpieczenia |śniej i płacenie premii przerwało się 
na życie „ludności rolniczej* — na | wskutek tego, a na wypadek weze- 
rachunek tego wiedeńskiego zakładu. |śniejszej śmierci dziecka, ażeby opła- 

Komitet gal. Towarzystwa gospo-|cone wkładki były zwrócone rodzicom, 


darczego zażądał odemnie wyrażenia 


to wynosi koszt takiego ubezpieczenia 


systematycznie wywoływane wypadki 


wydarzać się nie mogły, gdyby się im 
nie przypatrywano obojętnie, a nawet 
tych dążeń do ucisku nie popierano, 
i mając na pamięci historyczne i po- 


(zytywne prawo królestwa Czech — 


t 


W sprawie bankowej podaje 


nowego długu państwowego, chce so- 


odno- 


państwowo-ekonomicznymi, ponieważ nomyślnego klubu posłów i za zgodą 
nie byłoby dobrze, nagle usuwać ka-| wszystkich stronnictw narodowych ma 
pital jakich 60 mil. zł, który już so- być utworzony, a ewentualnie kwotę 
bie wyrobił klientelę. Udział państwa tę w inny użyła sposób wedle swego 
po potrąceniu uznania”. 


Dalej wskazuje Fremdenblatt na ar-- 


j 
| 


Er RZE, 


„stołeczna Rada miejska protestuje 
przeciw wszelkiemu ukróceniu cze- 
skich mieszkańców królestwa Czech; 
protestuje mianowicie także przeciw 
odezwie klubu posłów niemieckich z 
24. sierpnia b. r., jakoby którakolwiek 
część królestwa Czech jedynie i wy- 


Z innych zaś zródeł wiadomo. że 
oar nie myślał odwidzać Francyi, po- 
niewę4ż nie życzył sobie, aby Francuzi 
nie łumaczyli wizyty carskiej w spo- 
sób niepożądany dla rosyjskich sfer 
rządowych. Ostatecznie zrozumiał car, 
że zaniechanie tej wizyty byłoby w 


Coby poczęła Rosya ze swemi poży- 
ezkami, gdyby we Francyi nie znala- 
zła nabywców, jak przeprowadzi ro- 
zmaite przędsiębiorstwa bez pomocy 
kapitału francuskiego? Na polu poli- 


opinii o tym wniosku Bcamtenvercinu. 
W sprawozdanin mojem musiałem na- 
turaluie przyznać, iż oferta tak zna- 
komicie administrowanego zakładu, jak 
„Stowarzyszenie wrzędników a. w. mo- 
narchii', zasługuje w każdym razie na 
poważne rozpatrzenie — że jednako- 
woż nie wypada nam znowu pominąć 
jedynego swojskiego zakładu, który 
również ubezpieczeniami  życiowemi 
zajmuje się, i mając zarząd, złożony 
przeważnie z ziemian, ubezpieczóń rol 
ników zapewne nie będzie obojętnie 


w Towarzystwie wzajemnych ubezpie- 
czeń w Krakowie połrocznie 3 zł. 
18 ct. 

Tych parę przykładów wskazuje, 
jaki to przewrót ogromny wywołaloby 
w całym trybie życia włościaństwa 
naszego, gdyby w masach ludu wiej- 
skiego upowszechniła się znajomość 
urządzenia i korzyści asekuracyi ży- 
ciowej. Uznali to już od dawna w in- 
nych krajach ludzie, którzy interesu- 
ją się dobrem ludu, i dążą do tego 


łącznie dla mieszkańców niemieckich 
była zastrzeżoną; przystępuje do ode- 
zwy Wydziału krajowego z dnia 19. 
sierpnia b. r. i manifestacyi liberal- 
nego (młodoczeskiego) klubu rajchsra- 
towego z dnia 23. sierpnia b. r., a za- 
razem upoważnia delegacyę miejską, 
aby na wsparcie dia tych mieszkań- 
ców narodowości czeskiej, którzy 
przez ucisk partyi niemieckiej szkody 
doznają, z dochodów gminnych z r. 
1896 sumę do wysokości 5.000 złr. na 
ręce funduszn narodowego złożyła, 
który to fundusz wedle uchwały wol- 


tycznem zaś jest, Francya powolną 
służebnicą caratu. Ze prezydent repu- 
bliki obowiązany przebywać na ziemi 
francuskiej, nie może wedle praw ety- 
kiety rewizytować cara, to nie jest 
żaden argument poważny i parlament 
francuski znalazłby sposób na to. Na 
długi czas celem polityki rosyjskiej 
jest utrzymanie pokoju i spotęgowanie 
wpiywów Rosyi w rzeszy państw eu- 
ropejskich — a pod jednym i drugim; 
względem podróż cara do Paryża by- 
laby pożyteczną. Irancya, traktowana 
jako „równa* jeszcze bardziej będzie 
uległą dla „rad* caratu. Tak więc 
car zdecydował się jechać do Paryża. 


skutkach swoich gorsze od | 


Przed posiedzeniem Rady miejskiej 
ułożono, że rezolucya ma stanąć na 
początku posiedzenia i bez dyskusyi 
jednomyślnie być przyjętą, co się też 
stało. W Czechach już nietylko naro- 
dowey niemieccy, ale i liberały 
niemieccy występują przeciw ży- 
dom. Liberalna Rada miejska odrzu- 
ciła podanie żydów, aby jarmark przy- 
padający na „sądny dzień“ przełożono, 
z powodu, że nie ma po temu gerze 
by i należy raz zrobić próbę. Urażeni 
w swoich uczuciach geszeftowych ży- 
dzi, ogłosili następującą odpowiedź: 

„Zbliżają się wybory do Rady 
miejskiej, i zanosi się na silną walkę 
wyborczą między liberałami a antyse- 
mitami (narodowcami). Stronnictwo li 
beralne liczy na pomoce żydów, która 
jest dlań tem cenniejszą, że żydzi jak 
jeden mąż głosują, a za swoją pomoc 


kstkuracja włościańska. 


VIII. 


(Szerzenie ubezpieczeń na życie w masach | 
ludności rolniczej; społeczna i ekonomiczna 
doniosłość tej sprawy). 


Ubezpieczenie właścicieli budynków 
od szkód ogniowych stanowi najbar- 
dziej znany i upowszechniony u nas 
rodzaj asekuracyi, chociaż — jak po- 
ży o tem była mowa — i w tym 
dziale ubezpieczeń kraj nasz daleko 
pozostaje w tyle po za innemi ucywi- 
lizowanemi krajami. 

Bez porównania donioślejsze zna- 
czenie ze stanowiska gospodarstwa 
społecznego ma jednakowoż asekura- 
cya życiowa, co do której jednak za- 
cofani jesteśmy jeszcze bardziej, niż 
w dziale ubezpieczeń ognicwych. A co 
się tyczy szerzenia zwyczaju ubezpie- 
czeń na życie w masach ludu wiej- 
skiego, pole to leży u nas zupełnie 
odłogiem. I śmiało można powiedzieć, 
iż asekuracya życiowa w zastosowaniu 
do włościan może być u nas uważaną 
za muzykę przyszłości. 

A przecież obcy zwrócili uwagę na 
ważność propagandy ubezpieczeń ży- 
ciowych w Galicyi! Mianowicie dy- 
rekcya „Stowarzyszenia urzędników 
austro-węgierskiej monarchii we Wie- 

Półurzędowy lamb. Corr. zape-|dniu* przedłożyła w przeszłym roku 
wnia, że podróż cara do Francyi|formalny wniosek gal. Towarzystwu 
zrazu nie była postanowioną i dypio-| gospodarczemu we Lwowie (a zapewne 
macya francuska była śmiertelnie za-|i krakowskiemu), zmierzający do wdro- 
trwożona. Ale wpływom carowej wdo-iżenia w kraju naszym na większą 


tak postępuje? Zalecamy tedy współ- 
wiercom naszym, aby się całkowicie 
usunęli od udziału w wyborach. Nie- 
zadługo żydzi będą rozstrzygali na 
szali między Niemcami a Czechami, 
wtedy dopiero będzie czas, zdecydo- 
wać się, po czyjej stronie wybierać. 
Na razie niechaj się ci panowie sami 
pomiędzy sobą czubią*. 


Mimo to poznała, że pozostaje mu 
już niewiele godzin do życia. 

Zauważyła filutermy uśmiech na 
bladych jego ustach, gdy machyliła 
się do niego. : 

— Nie będzie mnie pani przecież 
łajała? — przemówił zmienionym swym 
głosem. — Pani mie ostrzegała.. pani 
i Zuzia, ale... ja byłem uparty. I lepiej 
się tak stało! . 

Przycisnęła usta do zimpej jego ręki 
i otrzymała za to łagodne uściśnienie 
dłoni. 

— Gdybym mogła była być przy 
tem! — szepnęła. 

— Nie, wdzięcznym jestem za to, 
że pani przy tem właśnie nie było. 
Zresztą nie chcę już myśleć o tem. 
Ryszard mówi o tem z wielkiem roz- 
goryczeniem.. ale on się z czasem 
pocieszy... i nauczy się... sprawiedli- 
wiej sądzić ludzi, Oni nie myśleli tak 
żle. Byl oni również tak przejęci je- 
dna myślą, jak ja nią byłem. Gdy 
przyszedłem do przytomności, rozpacz 
moja nie miała granie. Napełnił mnie 
wstręt do siebie samego i do życia 


ksiąrek stała fotografia Hallina, na- 
przeciw miej stała niegdyś inna, jej 
własna, dzis miejsce to było pu- 
stem. 

Zresztą wszystko było jak dawniej 
— kwiaty, książki, dzienniki, te ty- 
siączne drobne oznaki charakteru oso- 
bistości, które dla bolejącego, stęsknio- 
neg. serca, po oziębieniu stosunku na- 
bierają tak bolesnego znaczenia. Data 
— dzień jej zaręczyn — przypomniała 
jej Się teraz, gdy spojrzała na ścianę, 
gdzie wisiał mały kalendarzyk, 

Ze skruchą powróciły znowu jej 
myśli do obecnej chwili, do Hallina. 
Widziała, że otworzył oczy i trwożli- 
we, pełne oczekiwania spojrzenie skie- 
rował na nią. i 

Dal jej znak, by się bliżej przysu- 
nęła do niego. 

— Czuję, że siły mnie szybko opu- 
szczają — mówił cicho. — Pozwól mi 
pani na jedno pytanie!.. Zdawało mi 
się od jakiegoś czasu... jak gdyby u- 
czucia pani uległy pewnej zmianie. 
Może pani... zechce się przedemną 
zwierzyć? Może wymagam za wiele? 


traktował. 

Asekuracya na życie nie jest ni- 
czem innem, jak tylko uregulowaną 
oszczędnością. Mianowicie ugoda aseku- 
racyjna określa z góry granice i cel 
stałego zaoszczędzania pewnej ściśle 
oznaczonej kwoty, jaką ubezpieczający 
na ten cel odkładać może i chce. Wia- 
domo, że głównym powodem zadłuża- 
nia się włościan, rozdrabniania grun- 
tów, i w ogólności powolnego podno- 
szenia się ich z nędzy materyalnej 
jest ta okoliczność, iż najczęściej je- 
dynem bogactwem u włościan jest 
grunt i gospodarstwo, a z rzadkimi 
wyjątkami, pozbawieni są oni zazwy- 
czaj kapitału płynnego. Rodzice wia- 
nują dzieci wydzielaniem im pewnych 
kawałków gruntu, rodzeńsówo dzieli 
się po śmierci rodziców ich gruntem, 
i przywiązaną do tegoż gruntu chu- 
dobą. Na koszta pogrzebu, na spłatę 
pda yeh po zmarłym gospodarzu 

ługów, rodzina musi zaciągnąć długi 
nowe, gdyż niema zapasów gotówki 
na zaspokojenie tych należytości, Te 
potrzeby pieniężne włościan, obracają 
się one w cyfrach drobiazgowych: 
100,,200, 280 złr. , * 

Ta zaś kwota wypożyczona w kry- 
tycznej chwili staje się kamieniem u 
nogi młodego gospodarza na całe jego 
życie. Ona nęka go i zatruwa mu ży- 
cie, w samym zarodzie niszczy mu ną- 
dzieję dorobku. 

Tymczasem w drodze asekuracyi na 
Życie może włościanin, jeżeli ubezpie- 
czy się zaraz po ożenieniu, w 25 ro- 
ku życia, zabezpieczyć spadkobiercom 
swoim wypłatę w gotówce z kasy To- 
warzystwa wzajemnych ubezpieczeń w 
Krakowie, bez względu na to, kiedy 
śmierć go zaskoczy, wcześniej czy pó- 
żniej kwotę 200 zł. za opłatą premii 
półrocznej w kwocie 2 zł. 17 ct., 
800 zł. kosztem 3 zł. 22 zł. półro- 
cznie. 

Jeżeli zł. 


chee 200 zabezpieczyć 


spadkobiercom swoim, ale jeżeli sam' 


dożyje np. 65 roku życia, ażeby otrzy- 
mał te pieniądze do rąk własnych, 
musiałby płacić półrocznie 4 zł. 60 et. 

Gdyby zaś córeczce nowonarodzo- 
nej chciał zabezpieczyć 25-letni go- 
spodarz na wyprawę, gdy dojdzie do 
20 roku życia zł. 100, lecz z tem za- 
strzeżeniem, ażeby ubezpieczona kwo- 
ta była w każdym razie dziecku jego 
wypłaconą, chociażby on umarł wcze- 


tego! Właśnie z panem... pragnęłabym 
pomówić o tem. 

Uśmiech radosny przemknął po 
twarzy Hallina. 

— Spowiadaj się pani! 
szeptał. 


wy- 


* * 
* 

Długo siedzili oboje, nachyleni ku 
sobie. Edyta byłaby chętnie odeszła, 
ale on ją ciągle zatrzymywał. Na twa- 
rzy jego odbijał się odblask niebiań- 
skiej radości. Poczem mówił jej o so- 
bie, o swoich nadziejach na przy- 
szłość, a głęboka wiara, jaka przebi- 
jała się z każdego słowa, rozrzewniała 
ją do głębi duszy. Wstrzymywane łzy 
połyskiwały jak brylanty w czarnych 
jej źrenicach. 

Głos jego słabnął coraz bardziej, 
dopóki wreszcie nie ucichł zupełnie, 
chociaż usta jeszcze się poruszały i 
powieki mu opadły. 

Do pokoju weszła panna Hallin z 
dozorczynią, 

Edyta wstała i rzuciła umierające- 
mu przyjacielowi ostatnie spojrzenie 


praktycznymi środkami. Do rzędu ta- 
kich usiłowań, naśladowania godnych, 
zaliczyć należy wniosek br. Chlumetz- 
kyego, prezydenta lzby poselskiej Ra- 
dy państwa, który jako członek sejmu 
morawskiego, w reprezentacyi swojego 
kraju rodzinnego zażądał, ażeby wia- 
dze autonomiczne z urzędu opiekowa- 
ły się szerzeniem asekuracyi życiowej 
w pośród mas włościaństwa. Rozumny 
ten wniosek znalazł naśladcwców w 
kilku innych sejmach. I słusznie! Sko- 
ro bowiem domag my się przy muso- 
wej asekuracyi ogniowej, to z tej sa- 
mej racyi wypada uznać za rzecz uży- 
teczności publicznej także szerzenie 
dobrodziejstwa ubezpieczeń na życie — 
chociażby nawet przyszło użyć ku te- 
mu pewnego lekkiego nacisku władz. 

Powiadają t. z. „ludzie praktyczni*, 
że asekuracya życiowa nie jest dla 
naszego chłopa, że on jej nie zdolny 
zrozumieć i ocenić. A przecież te sa- 
me frazesy powtarzano także niegdyś, 
gdy była mowa o ubezpieczaniu się 
włościan od szkód pożarowych, gdy 
dziś Towarzystwa wzaj. ubezpieczeń 
w Krakowie chłopskich ubezpieczeń 
w dziale ogniowym jest za dużo! O 
Towarzystwach zaliczkowych włościa- 
nie nie nie wiedzieli przed kilkunastu 
laty, gdy dziś przeszło 160.000 wło- 
ścian wpisało się w szereg członków 
tych stowarzyszeń. Albo również o 
kredycie hipotecznym chłopi nasi da- 
wniej nie wiedzieli nic, gdy dziś ci- 
sną się do niego tak licznie, że to 
dyrekcyę Banku krajowego do rozpa- 
czy doprowadza. 

Swiat przecież nie stoi na miejscu. 
I nasz lud rozwija się i garnąłby się 
do postępu, jeżeli tylko wskaże 
jemu właściwą drogę. 

Któż ma podjąć się roli nanczyciela 
i przewodnika ludu w zakresie starań 
o szerzenie asekuracyi na życie w ma- 
sach włościaństwa ? 

Ja i tu proponuję powiatowe związki 
asekuracyjne, cdministrowane przez wy- 
działy powiatowe, a oparte o Towarzy- 
stwo wzajemnych ubezpieczeń w Krako- 
wie jako organ nujodpowiedniejszy do 
szerzenia w masach ludu ubezpieczeń ży- 
ciowych. 

Niestety jednak, i w dziale życio- 
wym doznało Towarzystwo wzajemn. 
ubezpieczeń w Krakowie pawtłędi nie- 
miłych doświadczeń tak, że na zbyt 
przychylne zajęcie się tym przedmio- 
tem przez dyrekcyę jego liczyć tru- 


Bię 
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od postaci żywych ludzi, znajdujących 
się w jego pokoju. Wszystko się mię- 
szało 1 rozpływało w jakąś niewyra- 
żną mgłę. 

Tylko niejasne pragnienie widze- 
nia Ryszarda obok siebie występowa- 
ło ciągle na pierwszy plan. Zdawało 
się umierającemu, jak gdyby miał 
przyjacielowi powiedzieć jakieś ważne 
słowo, jak gdyby pozostało mu jeszcze 
cos do uczynienia, co mu nie dawało 
spokoju, ale zawsze zaszło tymczasem 
coś innego i wstrzymywało go od te- 
go, a zasłona pomiędzy nim, a rzeczy- 
wistym Ryszardem, który czuwał u 
jego łoża, stawała się coraz gęstszą. 

Na krótko przed północą, zdawało 
się Hallinowi, że obudził się wzmo- 
ceniony i ze stanowczem przedsięwzię- 
ciem rozmówienia się z Ryszardem. 
Prosił go także, wedle swego mnie- 
mania, by wysłał wszystkich z pokoju, 
bo pragnie mówić tylko z nim samym, 
ale Ryszard nie poruszył się, smutne 
|spojrzenie, zwrócone na przyjaciela, 
pozostało niezmienione. Niewymewna 
trwoga owładła Hallinem. Trzy tylko 


wśród tych warunków. Teraz wszyst- 
ko to znikło... sam nie wiem jak. Wła- 
sna moja wola nie tu nie zdziałała, 
zdawało mi się, jak gdyby ręka Boża 


zdjęła ze mnie cały ciężar. Zdaje mij 


się, jak gdybym unosił się... bezciele- 
śnie, bez bolu. 

Przymknął oczy, by nabrać sił do 
tego, co jeszcze miał powiedzieć. E- 
dyta opowiadała mu tymczasem, głów- 


'— Ostatnie słowa wypowiedział da- 
wnym, naturalnym tonem. — Czy zdo- 
łałabyś pani kiedy... naprawić... prze- 
sZłOŚĆ P... 

Trzymał ciągle jej rękę w swej 
dłoni i opasywał ją z nieświadomą so- 
bie mocą. f 
| Spojrzała na niego przelękniona, 
„usta jej zadrgały. Potem przycisnęła 
głowę do poręczy jego fotelu, jak 


pożegnalne. Mileząc, uścisnęła rękę je-|słowa! Trzy słowa chciał, nie, musiał 
go siostry i wymknęła się z pokoju. | powiedzieć! Starał się o to na Nowo, 
Jedynem jej życzeniem było odejść ale Ryszard pozostał niemy i nieru- 
niepostrzeżoną przez nikogo. Tak bez, chomy, jak przedtem. Wówczas rozja- 
najlżejszego szmeru były jej kroki, że śniło się w jego zamroczonym umyśle, 
nawet nasłuchujący Ryszard ich nie poznał, że już zapóźno, że już utracił 
słyszał. Cicho otworzyła ciężkie drzwi mowę. 

wchodowe i stanęła sama pod gwiaż- Mysl ta dotknęła go jak ostrze 
dzistem niebem. sztyletu. Chciał się oprzeć temu, ale 
ból i oburzenie opuściły go i z ulatu- 


nie by mu przeszkodzić w mówieniu, gdyby odpowiedź była dla niej niemo- 


* 
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Jącem życiem wyrzekł się Ilallin o- 


o sobie, o ojcu, o matce. Słowa dziw- 
nym dźwiękiem uderzały jej uszy, gdy 
tę uświęconą, nad brzegiem wielkiej 
tajemnicy stojącą duszę, bawiła podo- 
Lnemi drobiazgami. 

Ponieważ ciągle jeszcze milezał, 
powiodła okiem po pokoju... po zna- 
nym jej dobrze pokoju Ryszarda. Tu, 


żliwą. 
|  Zaniepokoił się i westchnął. 
| — Nie powinienem był pytać — 
„wyszeptał — niewłaściwie postąpiłem. 
, Umierający są tyranami, 
| Zaczął się nawet usprawiedliwiać, 
ale ona potrząsła głową. 

— Nie, nie! — zaczęła po ciężkiej, 


na biurku, pomiędzy stosem listów i wewnętrznej walce — nie mów pan 


Gdy Edyta odeszła, przepędził lal- ‘ statniego pragnienia. 
lin kilka godzin w stanie znpełnego 
na pozór znieczulenia. Nie spał, ale nie; 
dawał żadnego znaku świadomości. i 
W rzeczywistości duch jego zajmował 
się najżywiej wyraźnemi wprawdzie, 
obrazami i uczuciami, ale nie mające- | 
mi żadnego związku. Nie był już w 
stanie rozróżnić postaci fantastycznych 


(C. d. n) 
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dno Przekonany jestem, że i w dziale, 


ubezpieczeń na życie straty pochodzi- 
ły także tylko z powodu niewłaściwe- 
go urządzenia manipulacyi przy przyj - 
mowaniu ubezpieczeń — że więc usu- 
nąć się dadzą, jeżeli usunie się ta 
błędy, które straty spowodowały. 
Teofil Merunowicz. 


Wiec katolicki w Salehard. 


Saleburg 3 września. 


Wczorajsze uroczyste posiedzenie 
wiecu katolickiego zagaił ks. Clary o- 
iż na ręce komisarza 
wiecu nadeszło pismo episkopatn au- 
do uczestników wiecu, 
które dla jego ważności podajamy po- 
niżej w dosłownem, brzmieniu. Pismo | katolicki i jego wolność i wzmacniać chłonąć ten świat czarodziejski zdo- 
to odczytano wśród żywych oklasków 
zgromadzenia, a na wniosek ks. prał. 
podziękować 
episkopatowi za jego doniosłą enun- 


świadczeniem 


stryackiego 


Schindlera uchwalono 


oyacyę. l 

Następnie ks. biskup Katschthaler 
uzasadniał potrzebę utworzenia uni- 
wersytetu katolickiego, wskazując na 
bezwyznaniowe uniwersytety, które 
pielęgnują naturalizm i ateizm. Kreo- 
wanie katolickiego uniwersytetu ma 
nastąpić w ramach ustawodawstwa 
państwowego. Przy odpowiedniej ener- 
gii projekt dałby się przeprowadzić na 
jubileusz rządów cesarskich. Udziele- 
nie prawa publiczności jest niewątpli- 
wem. Żaden minister nie odważyłby 
się odmówić prawa publiczności kato- 
lickiemu uniwersytetowi, jeśli tego za- 
żąda austryacki episkopat. 

Były minister rolnictwa hr, Fal- 
kenhayn mówił następnie o prawdzi- 
wem znaczeniu chrześcijaństwa. Słowa 
„klerykalny'* nie należy uważać za o- 
brażliwe. Mowca apeluje do wszystkich 
katolików, aby 
cznych tę nazwę przyjęli. Nie ma lep- 
szych patryotów i lepszych przyjaciół 
ludzi, jak klerykalni. 

Z kolei ks. Deckert mówił o wol- 
nomularstwie i ruchu antymasońskim. 
Nienawiść przeciw chrześcijaństwu jest 
ściśle złączona z wolnomuiarstwem, 
które chce usunąć wszelką pozytywną 
religię, a którego hasło brzmi: Bez 
Boga, bez wiary, bez monarchii. — 
Wszystkie rewolucye są dziełem ma- 
sonów. mancypacya żydów, która 
ludzkości taką szkodę przyniosła, bez- 
wyznaniowa szkoła, śluby cywilne, 
wszystkie t. zw. zdobycze liberalizmu 
są dziełem wolnomularzy. Dzisiejsza 
Francya jest wielką lożą masońską, 
żydowsko - masońską republiką. Naj- 
wpływowsze stanowiska są tam w rę- 
ku żydów i wolno mularzy. Nie lepszy 
stan jest we Włoszech. Mowca wnosi, 
aby wyrazić sympatyę zebrać się ma- 
jącemu z końcem września w Tryden- 
cie kongresowi antymasońskiemu. — 
Wniosek uchwalono. 

W końcu dep. Ebenhoch mówił o 
prasie katolickiej. 


Pismo episkopatu do uczestników 
wiecu katolickiego w Salcburgu opie- 
wa następująco : 


Nie potrzeba na to dowodu, iż łą-, 


czność 1 jedność wzmaga siły, a zje- 
dnoczonemi siłami można wielkie osią- 
gnąć cele. Prawda ta odnosi się tak 
do spraw politycznych i społecznych, 
jak do kościelnych. Zycie zaś publi- 
czne powiązane jest we wszystkich 
swych różnorodnych objawach ze sobą, 
a poszczególne społeczne, polityczne 
i religijne interesa nie dadzą się czę- 
sto tak od siebie odzielić, iżby wza- 
jemnie na siebie nie wywierały wpły- 
wu. Stwierdzić to można na przykła. 
dach życia politycznego wszystkich 
narodów i naszej Ojczyzny. Nieuni- 
knioną rzeczą jest zatem, iż także 
Kościół ze swemi wyższemi zadaniami 
w życiu społecznem, z prądami czasu 
w większą lnb mniejszą wchodzi sty- 
czność. 

Bardzo trafnie określa obowiązki 
katolików w obecnej chwili Głowa Ko- 
ścioła, z chwałą panujący Leon XIII. 
w sw: m piśmie apostolskiem do bisku- 
pów belgijskich z dnia 10. lipca r. z. 
w następujących słowach : „Akcya ka- 


ze względów takty-' 


GAZETA NARODOWA z Niedzieli dnia 6. Września 1896. Nr. 248. 


ceń: „ach i och“, nie jestem wreszcie 
na tyle zarozumiałym, żebym sądził, 
że potrafię coś nowego, lub nawet coś 
lepszego napisać, niż moi poprzednicy. 
Lecz cóż począć?.. Przyznać się 0- 
twarcie, że temu zadaniu nie sprostam 
i sześciodniowy mój pobyt w Konstan- 
tynopolu pominąć w mych „Listach ze 
Wschodu“ milczeniem, to nie uchodzi, 
więc musicie łaskawi czytelnicy zado- 
wolnić się kilku wrażeniami, wybrane: 
mi na chybił trafił, a przedstawionemi 
moim sposobem, tj. prostemi słowy, 
ale płynącemi ze serca. 


anstryacki zasady i punkta wytyczne, 
o których sądzi, iż mogą się przyczy- 
nić do jednotliwego traktowania przez 
katolików austryackich spraw publicz- 
nych z pożytkiem dla państwa i Ko- 
ścioła. Episkopat austryacki polecając 
najgoręcej katolikom austryackim za 
stosowanie się do tych zasad, prosi 
tychże, aby sobie żywo przypomnieli 
słowa Pana: „Każde państwo, które 
nie żyje w zgodzie i jedności, popada 
w zatracenie“ (Math. 12, 25); niemniej 
wzięli do serca słowa Apostoła: „Znoś- 
cie się wzajemnie w miłości, starając 
się utrzymać jedność ducha przezj Wschodzące słońce rozpędza pro- 
związek miłości“ (Efez. 4, 2, 3). mieniami swymi mgły poranne i ota 

Katolicy austryaccy winni się na-jcza złotym rąbkiem aksamitno-zielone 
turalnie trzymać przodem s2yi Baa jakiegoś czerodziejskiego strumie 
s lnie zasad i powag Kościoła katoli | nia. Wartkim prądem płynie on prze- 
ckiego. Niech zatem uważają za swój jciw nam, hamując chyżość okrętu — 
święty obowiązek ochraniać Kościótjuderza o brzegi, jak gdyby chciał po- 


i domków leżących, 
na drugim. Inne, 


zdaje się, 
wielkie 


wszystkie 


gół nie psują całości, 
posługujący się wszelkiemi 
sztuki nie zdołałby stworzyć odpo- 
wiedniejszej ramy dla tej wschodniej 
zatoki. 


Czerwone dachy domów, śnieżno 1 


różnokolorowe fasady gmachów, cie- 


' jego wpływ we wszystkieh dziedzinach |biący jego otoczenie. I pochłonie nie- | 
| społecznego i państwowego życia. Ka |chybnie!.. Wszakżeż to niewątpliwiej w zachwycającą, estetyczną całość. 
tolicy winni się ująć za Kościołem z|jakaś cudna ale znikoma fata morgana Jak gdyby dla kontrastu, a 
|powodu opieki i kurateli nad nim roz-| Wschodu, ot ta maie która się| samem dla podniesienia wrażenia ca- 
jciągniętej. oraz winni uważać za ko-|z nurtów podnosi, zakryje wkrótce ; łości przedstawia się prawa nasza 
nieczne dokładną, prawa Kościoła i| wszystko, a gdy zniknie odsłoni tylko : strona, na której leży europejska część 
rodziny uwzględniającą zmianę ustaw | pustynię jakąś wodną, tylko step jakiś Pera i międzynarodowa Galata zupeł- 
kościelno-politycznych i międzywyzna-|jałowy, jednostajny... Lecz o cudo! nie inaczej. ś 

niowych. mgła się podnosi a fata morgana zo-| Tu już nie łagodne wzgórze Stam- 
| Kierowani przekonaniem, iż religia staje. Z poza niebiebieskiej zasłony bułu, lecz stroma góra tworzy brzeg 
|jest jedynym pewnym fundamentem wyłania się znów ten sam czarodziej- Złotego Rogu, od stóp do szczytu 
porządku społecznego, mają katolicy ski świat, — te same Śnieżne pałace przylepiły się do niej domy i domki, 
|austryaccy uważać za swój najpierw- wśród ciemnej zieleni platanów i fig, pałace i szatra jak gniazda jaskółcze 
|szy obowiązek : działać z całą stanow- te same wspaniałe meczety i smukłe do ściany. Symbolem całej tej części 


|czością w kierunku popierania intere-| minarety, te lasy cyprysowe, te nie- jest gruba, niezgrabna, latarniową ko- 
ł pułą zakończona wieża, wznosząca się 


sów religijnych w dziedzinie wyższe- zliczone kolorowe gmachy, które zło- z 
go i niższego szkolnictwa oraz zwal- żone w dziwną harmonijną całość ob- na stoku , a przówyższająca szczyt 
czać te trudności, które stają na za-|siadły wzgórze po obu stronach stru-; wzgórza Pery. To sławna „Wieża Ga- 
wadzie pielęgnowaniu życia kościelno-| mienia przeglądając się w jego zielo- laty*, zbudowana w r. 1348, a wzmo- 


religijnego. — Diatego nie mogą oni |nych nurtach. Wzrok nasz biegnie da- ceniona później przez Geuueńczyków. 
| odstąpić od żądania szkoły wyznanio-jleko na północ w górę strumienia,; Tutaj według orady Baedeckera za 
| we gdzie pozornie oba brzegi zbliżają się czyna każdy podróżny zwiedzanie Kon- 


; stantynopola, — gdyż ze 14 okien 
z jej szczytu widać całe miasto i oto- 


czenie. 


i toli austryaccy stawió winni|do siebie, tam przeważa przyroda a 
"zawsze opór wszelkim zapędem ukró-|zmniejsza się dzieło ręki ludzkiej — 
'eenia i zmniejszenia praw Korony, pałace 1 zamki wyciągają się w wąski e , 
zkądkolwiekby takowe wyszły. Niech |pasek nad samą wodą, a zielone wzgó-;  Minaretów tu bardzo mało, gdyż 
widzą i czczą w uświęconej osobie oe- |rza tworzą właśnie ramy strumienia. mieszkają w tej części przeważnie 
|sarza powołanego opiekuna religii, | Strumienia? nie l... to nie strumień, to Europejczycy, — więc i cała część 
jedności monarchii i prawnego opie sławna, starożytna cieśnina którą prze- |ma więcej europejski wygląd. Nad 
|kuna poddanych mu narodów. jpłynęła Jo, to cudny Bosfor, z którego morzem magazyny, spichrze, giełda, 
; Katolicy austryaccy są przekonani, | wartkim prądem walczy nasz paro- agencye okrętowe, u góry domy mie- 
iż wszelka polityka, która nie uznaje wiec płynący od morza Marmara. | szkalne, z pośród których gdzienie- 
różnorodnego, historycznego rozwoju Tuż obok nasz po lewej ręce, gdzie gdzie tylko przebija ciemna zieleń 
poszczególnych krajów i narodów, kj AE się kończy, wbiega półwysep. cyprysów na cmentarzach, lub ła- 
paść musi. Dlatego winni ochraniać; w zielone fale, jakiś park peren O ogrody dokoła większych gma- 
| wszystkie królestwa i kraje w ich zdobi jego czoło, jakieś gmachy, wie- chów, przeważnie rezydencyj ambasa- 


'prawach i wszystkie narody, 1ch ję- | że, minarety przyglądają z zieleni. Nad drówa : „ Nz ; 
zyk i obyczaje, przyczem jednak niejtem wszystkiem króluje poważnie ko- | Nieliczne i nieznaczne kościoły 
"wolno im zapominać o jedności mo- puła, otoczona czterema minaretami, a chrześcijańskie — giną zupełnie wśród 
narchii Poszczególne kraje i narody ; obok niej i poza nią całe morze gma-. morza zwykłych domów i nie sta- 
| monarchii austryackiej nie mogą pod,chów kopuł i minaretów. Wytęż calą | nowią rysu charakterystycznego tej 
żadną inną formą polityczną swego, Swą uwagę przybyszu z Zachodu, | części. y s : 

społecznego, politycznego i religijne- nie uroń i jednego szczegółu z tegoj Lecz zapuśćmy wzrok swój ku pół- 
igo życia tak skutecznie ochraniać i cudnego obrazu, bo starożytne Bizan-|nocy, — gdzie Pera przez przedmie- 
rozwijać, jak pod opieką silnej i spra-|cyum wita ciebie. Te gmachy wśród ście Tophane zniża się ku wodzie! Tam 
wiedliwością rządzonej monarchii. — zieleni to Seraj, tu się KUC zal w oddali — wśród śmiejących się par- 
Dlatego niech się katolicy austryaccy sAch przedchrześcijańskich Akropolis, | ków widnieją wspaniałe pałace i świą- 
starają we wszystkich państwowych i tutaj pałace bizantyńskich cesarzy i | tynie — tam zaczynają się cuda Bo- 
narodowych sprawach kierować zasa- | wysokich dygnitarzy państwowych,  sforu... i a i 
dą wzmocnienia stanowiska monarchii ten gmach z wielką kopułą i cztere-| Nareszcie okręt stanął i wyrzucił 
zachowując jednocześnie autonomię ma minaretami, to meczet Zofii — ciężką kotwicę. Jesteśmy w środku tej 
krajów i równouprawnienie poszcze-, krzyż na kopule ustąpił miejsca pół- |przedziwnej panoramy, oddzielonej od 


gólnych szczepów narodowych w mo-,księżycowi... a to morze gmachów i; nas zieloną „wodą. Za nami Skutari i 
narchii, której stanowisko i znaczenie, minaretów, to właściwy Istambuł sie- | część brzegów Bosforu, obok nas Stam- 
jako wielkiego mocarstwa, utrzymać, | dziba Turków, na miejscu dawnej bi-|bnł, Galata i Pera — przed nami Zło 
jest pierwszym obowiązkiem każdego | aantyńskiej stolicy. ty Róg, to obraz, którego szlachetny 
Austryaka. Nie możemy oderwać oczu od tego rysunek i wspaniałe barwy nie zatrą 
Ogólne położenie ekonomiczne sta-| widoku, zaledwie raz jeden spojrzymy | 5'% nigdy w pamięci. j * 
wia wszystkim rozstrzygającym czyn-|na stronę azyatycką, gdzie uderza nas „Lecz wszystko, a nawet a JWZAJO: 
nikom poważne żądania. Jako jedno olbrzymi, przeszło sto morgów zajmu ślejszy zachwyt ma swój koniec. Že- 
z najważniejszych stawiają katolicy |jący las cyprysowy, dokola którego 828my się ze statkiem i jego załogą 
austryaccy podniesienie rolnictwa ijrozsiadło się Skutari u stóp potężne-| — płyniemy łodzią do brzegu, zała 


w naszym locie? Kto potrafi ocenió 
ilość tych pałaców, gmachów, domów 
jeden 
swiatowe 
stolice widziane z daleka lnb wysoka 
giną w tumanach dymu i kurzawy, tu 
szczegóły występują jasno 
i wyraźnie, tworząc zachwycającą mo- 
zaikę. Ani jedna linia, ani jeden szcze- 
żaden artysta 
regułami 


I dziwna, jak nawet ta rozmaitość 
krzyczących barw tworzy harmonię. 


srebrnobiałe minarety, miedziane, ko- 
puły meczetów i brunatne ich ściany, 


mnozielone cyprysy — wszystko to 
łączy się pod szafirową oponą niebios 
w złotem świetle wschodzącego słońca 


a tem 


rzami powiatowymi : 
w Komarnie Karola Konińskiego i wetery- 
mi zwierząt. 


stał koncepistą namiestnietwa w 
Austryi. 
Przeniesienia. 
lekarzy pow. dr. Antoniego Pietrzyckiego z 
Brzeska do Bochni, dr. Mieczysława Dę- 
bowskiego z Bochni do Podgórza i dr. Hen- 
ryka Nycza ze Zbaraża do Brzeska ; konce- 
pistów sanitarnych dr. Franciszka Żukotyń- 
skiego ze Stanisławowa do Zbaraża, dr. 


Niższej 


do Strzyżowa i dr Juliana Borego z Boho- 
rodezan do Borszczowa; 


bycza do Bohorodczan. 

Namiestnik przeniósł weterynarzy pow.: 
Piotra Olbrychta z Kolbuszowej do Podgó- 
rza, Antoniego Pilcha z Gnódka do Strzyżo: 


Podwołoczyskach, Józefa Wędrychowskiego 
dla Kolbuszowej; oglądaczy zwierząt Karola 
Konińskiego dla Gródka i Józefa Serwę dla 
stacyi wchodowej w Szezakowej. 

Z armii. Podpułkownik Antoni Binder 
w Krakowie przeszedł w stan spoczynku. 
Przeniesieni zostali; kapelan Lhotta Jan na 
etat szkoły kadeckiej w Łobzowie, zarządcy 
prowiantowi Tkaczkiewie» Izydor ze Stani- 
sławowa do Koszyc, a Hiltscher Rudolf z 
Bileku w Hercogowinie do Stanisławowa; 
Kapitan-audytor Jurystowski Mikołaj z 31. 
PP. do 2. pp. 

Zasiłki dla sierót po księżach chełm- 
skich przyznał Wydział krajowy, zgodnie z 
wnioskiem komitetu opieki nad wdowami i 
sierotami, a z funduszu uchwalonego na ten 
cel przez Sejm, Helenie i Aleksandrze Kun- 
cewiczównom 85 zł, Dominice Witoszyń- 
skiej 60, Annie Sabowiczowej 50, Julii 
Malczyńskiej 40, Józefie Malczyńskiej, Kata- 
rzynie Malczyńskiej, Annie Krypiakiewiczo- 
wej, Emilii Wojnowskiej, Anastazyi Mal- 
czyńskiej, Antoninie Szulakiewiczowej po 25 
zł, Teofili Pociejowej, Julii Szulakiewiczo- 
wej, Zofii Zatkalikowej, Teofili Terlikiewi- 
czowej, Teodozyi Lipińskiej, Emilii Własie 
wiczowej, Julii Moziewiczowej i Bojarskiej 
po 20 zł. 

5cio i 10ceio koronówki. Węgierski 
minister skarbu Lukacz zapowiedział w swem 
onegdajszem exposć, że noty państwowe pię- 
cioguldenowe i pięćdziesiątki, których razem 
jest w obiegu 112 milionów zł. zostaną wy- 
cofane a natomiast za 80 milionów puszczo- 
nych zostanie w obieg papierowych 10 koro- 
nówek (tj. 5 zł.) a za 82 milionów zł. 5 
koronówek srebrnych (2 zł. 50). Będziemy 
więc mieć dwie nowe monety: papierowe 
10 koronówki i srebrne 5 koronówki. 

Pod koła dorożki dostała się wczo 
raj na ul. Kazimierzowskiej Estera R. Prze- 
jeżdżał tamtędy chłop ze wsi Borek, a je- 
chał tak nieostroźnie, że potrącił 98-letnią 
Esterę, Poranioną opatrzyło na miejseu po- 
gotowie stacyi ratunkowej, a nastepnie ode- 
słało do szpitala powszechnego, 

Qkradanie dzieci. Zazwyczaj dopiero 
w zimie rozpoczynają we Lwowie  operacye 
swoje rzezimieszkowie specyaliści, którzy pza- 
rabiają* w ten sposób, że małym chłopcom 
lub dziewczętom, zwabiwszy je poprzednio 
pod jakimkolwiek pozorem do najbliższej 
bramy  kamienicznej, odbierają pieniądze, 
kolczyki, zdzierają z nich surduty czapki 
itp. Tego roku operacye tego rodzajn już 
widać teraz się rozpoczęły, bo wczoraj do- 
niesiono na inspekcyę, iż na ul. Piekarskiej 


skiego i Tauchima Hinu wermauna weteryna-, 
weterynarza miejskiego 


narza Józefa Serwę ze Strzyżowa oglądacza- 


Dr. Stanisław Grałewski mianowany zo- 


Namiestnik przeniósł 


Erazma Odrowąż Krzyszkowskiego z Jasła 


wreszcie asystenta 
sanitarnego dr. Cyryla Hyżyckiego z Droho- 


wa, oraz przeznaczył weterynarza pow. Jó- 
zefa Kałkowskiego dla stacyi wchodowej w 


tej zbradni, nie chcemy powtarzać, aby nie 
draźnić... 

Odznaczenie. Br. Nathan Rotschild o- 
trzymał wielki krzyż Franciszka Józefa za 
podarowanie na ccle wojskowe zamku w 
Reichenau. 

Zwłoki Łobanowa dziś 5. bm. przy- 
wiezione zostaną do Moskwy a jutro złożone 
w ławrze Nowospaskiej. 

Gen. gubernator Szuwałow ma się 
znacznie lepiej i nie zagraża mu żadne nie- 
bezpieczeństwo. 

Ekspłozya. W pirotechnicznym oddzia- 
le szkoły marynarskiei w Tulonie eksplodo- 
wały onegdaj nagromadzone tam materyały 
wybuchowe. Wieje osób jest rannych. 

Zrabowanie sądu. Lokal sądu w O- 
brovazzo w Dulmacyi splądrowała onegdaj 
szajka złodziei, a w końcu, podpaliła akta 
sądowe. 

Komisya Kolonizacyjna w Ks. Po- 
znańskiem ogłosiła sprawozdanie ze swej 
antipolskiej działalności. Ze sprawozdania 
tego wyjmujemy najważniejsze daty: Komi- 
sya kolonizacyjna zakupiła od chwili rozpo- 
częcia działalności w r. 1886 do końca r. z. 
w majątkach dominialnych przeszło 87.000 
hektarów ziemi, a w gospodarstwach wło- 
ściańskich przeszło 138.000 hektarów; razem 
przeszło 100.000 hektarów ziemi za ogólną 
cenę kupna 53,876.586 marek, Do końca 
r. z. było w ogóle kolonistów 1784, z tych 
pochodziło z dzielnie kolonizacyjnych 710, 
ze stron niemieckich 991, z zagranicy 88. 
Protestantów było 1653, a katolików 131. 
Z 1784 osiadłych rodzin 33 kolonistów nie 
zdołało się utrzymać, a 21 osadnikom za- 
dłużonym odebrano własność i osadzono ich 
jako dzierżawców. Najliczniejsze kolonie u- 
rządzono w Księstwie w powiatach: gniez- 
nieńskim, żnińskim, wągrowieckim, wrzesiń- 
skim, średzkim, jarocińskim i witkowskim, 
a w Prusach Zachodnich w powiatach: wą- 
brzeskim i brodnickim, zatem w powiatach, 
położonych w Prusach Zachodnich między 
Toruniem a Lubawą. Rezultat finansowy 
działalności komisyi kolonizacyjnej nie jest 
bynajmniej korzystny, gdyż straty jej zwię- 
kszają się z roku na rok, w miarę wzrasta- 
nia jej posiadłości. Według wykazów ra- 
chunkowych, komisya wydała gotówką do 
końca roku 1894 ze stumilionowego fudu- 
szu 64,500.000 marek, zwróciło się zaś jej 
tylko 5'/, milj. marek, tak, iż do końca r. 
1894 umieszczonych miała około 59 milj. 
marek, a do dyspozycyi zatrzymała około 
41 milj. marek, 

23 1 pół roku narzeczeni — tem 
niekażde małżeństwo pochwalić się może. 
W r. 1872 zaręczył się w Berlinie, jak 
piszą gazety miejscowe, agent L. z daleką 
swoją krewną, panną Maryą H. Ciotka na- 
rzeczonej, osoba bardzo zamożna, nie po- 
chwalała tego wyboru siostrzenicy i oświad- 
czyła, iż nie da jej ani grosza, jeżeli pój- 
dzie za głosem serea. Ale ciotka była już 
osobą starą i chorowitą, zatem para narze- 
czonych postanowiła czekać jej śmierci. 
Tymczasem ciotka przeżyła lat 78. Umiera- 
jąc, zapisała testamentem cały swój majątek 
pannie H. Obecnie para narzeczonych ma 
wstrzymać się ze ślubem do r. 1897, naj- 
pierw dla tego, aby npłynął czas żałoby, 
powtóre, aby Ślub obchodzić w 25 rocznicę 
narzeczeństwa 

Płonące bagna. Od sześciu tygodni 
nad całą północną stroną gubernii jenisejskiej 
zawisła zasłona gryzącego dymu, tak gęsta, 
że słońce widoczne jest tam tylko w połu- 
dnie w kształcie czerwonego krążka, przy- 
słoniętego jakby ciemną zasłoną. Ów dym 
pochodzi z palących się w Jenisejsku tundr, 
które już nie po raz pierwszy stają się pa- 


czteroletniej Rózi jeden z takich rzezimie-j Stw4 ognia. Pożar tundr, który wynikł w r. 


malego przemysłu i pełne życzliwości 
uwzględnienie klas uboższych, w dro- 
dze odpowiedniej reformy podatkowej. 
Prócz tego potrzebnem jest jeszcze: 
utworzenie dla rolnictwa organizacyi 
zawodowej i opartej na niej reprezen- 
tacyi interesów; dla stanu przemysło- 
wego dalszy rozwój organizacyi za- 
wodowej dla opieki nad ekonomicznie 
słabszymi, lepsze wykształcenie mło- 
dzieży przemysłowej i usunięcie nie- 
„uczciwej konkurencyi. 

| Aczkolwiek na polu ustawodawstwa 
,socyalnego zaznaczyć należy pewien 
| pomyślny postęp, wiele jednak jeszcze 
pozostaje do zrobienia. Dlatego niech 
katolicy austryaccy żądają oprócz e- 
nergicznego przeprowadzenia święce- 
jnia niedzieli w przemyśle, rozciągnię 
| cia takowego także na inne dni świą- 
teczne, na przedsiębiorstwa publiczne, 


DE a IR Eee and zwłaszcza zaś w urzędach pocztowych 
aj foki i w ten Sch pozwie i nA ESR ra a, i a 
Š ; : i S "kich publicznye zędach. 
a etno aby, praynionta prda! bozwareakowego przpnowądze 
Ten tak MEE E E ztataniócje PA istniejących ustaw ochrounych dla 
z ly ke xyCZE i rozel mA robotników i robotnie, i odpowiednie- 
dnak Ge A 25: ŻE UR ARE wydoskonalenia ustawy o ochronie 
s we ólasko dobra z poświęceniem , ` BEAC, ATE: kos 
swych osobistych opinij i dążeń sepa- | dataj wad t % R. KA a. E re 
ratystycznych, a Środkiem do tego wepe ; żo c F S i pe; Jo ARE, 
wpływ religii na życie prywatne, pu- tników i robotnice. Wśró pore e 
A i ekonomiczne, ` pogodzenie waż ada, Edo 5 = M PO 
uznawania powagi władzy z wolno- toczą, będą katolicy RE ŚW SEE] 
ścią, popieranie dobrych państwowych PROD a e B9 | A Ra 
urządzeń, zwłaszcza co sią tyczy wy eppen E fai = a 
chowania młodzieży, i popieranie sto- Aya istniejąca niefostatkj, -Przyjiąza. 


sunków ekonomicznych i kulturnych*.; 


Katolicy austryaccy zwracali się 
kilkakrotnie do swego episkopatu z 
życzeniem i z prośbą, aby tenże chciał 
zaznaczyć w najważniejszych spra- 
wach, które dotyczą w równej mierze 
Kościoła i państwa, swe zapatrywanie 
i podać punkta wytyczne, których się 
mają trzymać politycy ka'oliccy w re- 
prezentacyi ludowej, w prasie 1 w sto- 
warzyszeniach. — Episkopat austryacki 
upatrzył z wielu powodów podczas 
obecnego czwartego austryackiego wie- 
cu katolickiego stosowną chwilę do 
zadośćuczynienia temu życzeniu. Wiel- 
ką radością przejmuje przytem bisku- 
pów austryackich okoliczność, iż mo- 
gą się w sprawie tej powołać na wska- 
zówki najwyższej powagi kościelnej, 
gdyż w wyżej wymienionem piśmie 
apostolskiem do biskupów belgijskich, 
a aiia Ojciec Św. jako wzniosły i 
święty obowiązek pasterz 


nie do świętej religii, sprawiediiwość 
'względem wszystkich, troską o dobro 
ludu, miłość ojczyzny, oraz wierność 
| dla cesarza i jego domu, będą dla ka- 
itolików austryackich gwiazdą przewo- 
|dnią w ich pracy i dążeniach. Przy- 
item nie spuszczą oni nigdy z oka 
przykazań religii chrześcijańskiej, u- 
szanowania dla innych, względów mi- 
łości bliźniego i powagi władzy. 


Listy z Turcyi. 
(Notatki z podr óży.) 
VII. 
Konstantynopol d. 19 sierpnia. 


Daleki jestem od tego, ażebym za- 


działalność |mierzał powiększać obszerną literaturę 


ich w celu przywrócenia i utrzymania | Wschodu nowym opisem Konstantyno- 


jedności w powierzonych im owczar-|pola, nie myślę iść także w ślady Zoli 
niach. Pomny na tę przestrogę naj-il według jego „Rzymu“ przepisywać 


wyższego pasterza, zestawił episkopat Baedeckera z dodatkiem licznych wtrą- te meczety i minarety, 


-go wzgórza Bulgurlu, królującego nad twiamy historye paszportowe i cłowe 


ji wsiadamy do fiakra. Czarodziejskie 
J 

| zaklęcie straciło swą moc, czar pry- 

| snął , jesteśmy bowiem we wnętrzu 


całą okolicą. 
Lecz okręt zwolna płynie naprzód 


szków specyalistów wyjął z uszu kolczyki ij 1869, pamiętny jest starszym mieszkańcom 
umknął. W obec tego, że dzieci rzadko u- |Jenisejska. Trwał on przez lat 10; spłonęło 
mieją dokładnie opisać takiego „pana“ co wówczas zupełnie miasto Jenisejsk, w czasie 
im zabrał to lub owo, szukanie ich jest którego znalazło śmierć w ogniu przeszło 


wzdłuż wybrzeża europejskiego. Orze- 


źwiające, chłodne powietrze ogrodów | jonstantynopola. 


Lecz o tem w na- 
stępnym liście. 


| albnapaniaanacze piersi, gronie | Dr. Emil Hahdank Dunikowski. 


nie słońca wznoszącego się po stronie 
azyatyckiej padają pionowo na wieże 
i gmachy rysując ostro ica kształty, 
na morzu zajmujący ruch zgiełk i gwar, 
że rzeczywiście obawiamy się, ażeb: 

woda nie odwróciła naszej uwagi o 

lądn. 

Lecz nagle okręt zwraca ster swój 
ku wschodzącemu słońcn i płynie ku 
zachodowi. Cóż to za woda wpada do 
Bosforu, — co to za nowy świat odsła- 
nia się przed nami?... 


Ogarnia nas zachwyt nie do opi- 
sania, wszak to, co dotychczas widzie: 


KRONIKA. 


Lwów d. 5. września. 


Cesarz w (Głalieyi. Z Komarna tele- 
grafują pod d. 5. bm.: W dniu wczorajszym 
| manewry kawaleryi odbyły się w okolicy 
| między Romanówką a Podhajczykami. Ce- 
sarz wrócił z manewrów o godz. 12 wśród 
ı niemal nieprzerwanie ciagnącego się szpaleru 
ludności miejscowej. Cesarz polecił zaprosić 
do siebie na dzisiaj przed odjazdem z Chłop 


liśmy było tylko nieznacznym ułam |starostę w Rudkach p. Świtalskiego, radcę 
kiem miasta, teraz dopiero podziwia-|sądu kraj. i naczelnika sądu pow. w Ko- 
my Konstantynopol w całej okazało-; marnie p. Źukotyńskiego, burmistrza Ko- 
ści. Wpłynęliśmy w najpiękniejszą za-| marna dr. Jaklińskiego, proboszczów rzym. 
tokę i najwspanialszą przystań całego ji gr.-kat. ks. Frydla i ks. Metyka, poborcę 
światą: w Złoty Róg, po którego le-| podatk, Soję. Mieszkańcy Komarna ilumino 
wej stronie leży częściowo widziany; wali wczoraj ponownie swe domy. 
już przez nas Istambuł właściwy Dziś odbyły się końcowe manewry w 
po prawej Galata, Pera, Tophane i innej okolicy Chiszewie. Cesarz wyjechał na nie 
przedmieścia. o godzinie 71/, rano w towarzystwie całej 
Okręt nasz tylko zwolna posuwa świty. Ludność zebrała się po obu stronach 
się naprzód, gdyż niełatwo przecisnąć | drogi nader licznie. Cesarz powrócił o godz. 
się przez te setki parowców i ża- | 12. Cesarz obdarował cennymi upominkami 
glowców — przez te tysiące bark, ; pełnomocnika dóbr i oficyalistów hr. Lan- 
łodzi i ezółen; oko biegnie przez cały, ckorońskiego: pp. Trojana, Ajdukiewicza i 
las masztów i żagli statków płyną-: Zajączkowskiego. O godzinie 3!/, nastąpił 
cych i stojących na kotwicy przed i' wyjazd cesarza do Gródka. Ludność zebrała 


poza wielkim portowym mostem łą- 
czącym oba brzegi. Na pierwszy rzut 
oka poznajemy, że mamy przed 
przystań światową pierwszorzędnego 
znączenia, tem znakomitszą dla swej 
głębokości, gdyż widzimy olbrzymie 
okręty przybijające wprost do kamien- 
nego brzegu. 


SObĄ ; 


"się na pożegnanie bardzo licznie. Pogoda 
prześliczna. Porządek wszędzie wzorowy. 
Wybór dra Głodzimira Małachow- 
,Skiego na prezydenta miasta Lwowa uzy- 
"skał zetwierdzenie cesarskie. 
| Zaprzysiężenie dr. Małachowskiego, jako 
;prezydenta Lwowa, odbędzie się w czwartek 
o 12 w południe w wielkiej sali ratuszowej 


Więc skutkiem powolnego ruchu jw obecności ks. namiestnika. Następnie wi- 


parowca naszego mamy dość czasu, |ceprezydenci pp. Schayer i Michalski 


złożą 


aby zachwycać się widokiem, który | przysięgę w ręce dra Małachowskiego. 


natchnął już setki poetów i artystów. 
Wyobrażnia nasza przypina nam skrzy- 
dła i lecimy za wzrokiem, który 
mimowolnie skierowuje się kn le 
wej stroni, kn starożytnemu Bizan- 
cyum. Więc bujamy po nad czerwo- 
nymi dachami od Serajn i meczetu 


Mianowania. Namiestnik zamianował 
lekarzy powiatowych: dr. Jana Opieńskiego 
w Żółkwi i dr. Waleryana Momidłowskiego 
w Tarnobrzegu lekarzami pow. w IX. kl. 
rangi: asystentów sanitarnych: dr. Franci- 
szka Żukotyńskiego w Stanisławowie, dr. 
Erazma Krzyszkowskiego w Jaśle, dr. Ka- 


$w. Zofii ku zachodowi, zatrzymujemy | rola Iwańskiego w Skałacie i dr. Juliana 


się nad meczetem Sułtanki Walidy, 
wznoszącym się nad samym mostem, 


Borego w Bohorodczanach koncepistami sa- 
nitarnymi w X. kl. rangi, wreszcie lekarza 


lecimy obók meczetu Sulejmana do| miejskiego w Glinianach dr. Cyryla Dolnie- 


wspanialej świątyni Mahometa Zdo- 
bywcy, stanowiącej najwyższą część 
wzgórza stambułskiego w tej stronie. 
Lecz któż zdoła policzyć wszystkie 

keb mijamy 


kiego asystentem sanijarnym, przydzielając 
go do służby w starostwie w Drohobyczu. 

Pan namiestnik zamianował weterynarza 
miejskiego w Krakowie Józefa Kałkowskie- 
go, oglądaczy zwierząt Józefa Wędrychow- 


trudne, a przez to „specyaliści" ci stają się 
bardzo niebezpiecznymi. 

Bałamucenie nauczycielstwa. Szkol- 
nictwo, czasopismo wychodzące w N. Sączu 
a mieniące się organem nauczycieli lndo- 
wych, protestuje przeciw wyrażeniu się (ras. 
Nar., iż bałamuci ono nauczycieli. Protest 
ten przyjmujemy z chęcią do wiadomości — 
radzibyśmy tylko byli, aby unikało dowi- 
dów, które możnaby przytaczać na uzasad- 
nienie naszego twierdzenia. Obecnie mamy 
do zacytowania ze Szkolnictwa doniesienie, 
iż autorem odezwy, wydanej w imieniu na- 
uczycieli lndowych a przytoczonej przez nas 
w numerze z 5 sierpnia, jako dowód rozpa- 
sania się u nas prądów Bocyalistycznych, 
„ma być pewien były nauczyciel szkoły br. 
Hirscha, zdeklarowany socyalista, zamieszka- 
ły chwilowo w Tarnowie. Pomocnikami przy 
układaniu tej odezwy byli podobno dwaj 
małoletni współwyznawcy, nie należący do 
stanu nauczycielskiego, również gorący zwo- 
lennicy zasad socyalistycznych. I: formacya 
tą — powiada Szkolnictwo — wydaje nam 
się znpełnie prawdziwą, ponieważ koniec 0- 
dezwy zredagowany jest w duchu ateisty- 
cznym i zawiera w wysokim stopniu lekce- 
ważące wyrażenia o Panu Bogu i religii, na 
jakieby się nikt z nauczycieli katolików ni 
gdy nie odważył*. 

Pierwsze gimnazynm żeńskie w 
Galicyi. W piątek poświęcił ks, dr. kano- 
nik Spis w Krakowie lokal gimnazyum żeń- 
skiego przy ulicy św. Jana. Nowy zakład 
naukowy zostaje pod kierunkiem radcy szkol 
nego p. Trzaskowskiego i prof. dra Napo- 
leona Cybulskiego. Po ceremonii poświęcenia 
ks. prof. Spis życzył nowemu zakładowi, 
aby był ogniskiem pracy na pożytek Bogu, 
dla dobra ojczyzny i społeczeństwa, Nastę= 
pnie prof. Cybulski zaznaczył potrzebę nowe- 
go zakładu oraz wyłuszczył trudności, z ja- 
kiemi przyszło walczyć, nim myśl założenia 
zamieniła się w czyn. Pan Trzaskowski 
przemówił do obecnych, biorąc asnmpt ze 
słów ks. dra Spisa, a w końcu zachęcał 
uczenice zakładu, aby pracą swoją i przy- 
kładnem zachowaniem dowiodły pożyteczno- 
ści istnienia zakładu. W końcu odczytano 
kilkanaście telegramów ze Lwowa, Warsza- 
wy z życzeniami dla nowego zakładu. 

Zwłoki kobiety wyrzuciły przed kil- 
koma dniami fale Sanu na tamę pod Ra- 
dymnem. Rysów nie można było rozpoznać 
z powodu znacznego postępu zgnilizny i nad- 
gryzienia przez ryby. Obok zwłok leżał pies 
utopiony, z nogami związanymi. Nie ulega 
wątpliwości, że spełnioną tu została zbro- 
dnia morderstwa. Domysłów jednak, które 
podaje Kuryer Przemyski co do sprawców 


100 osób. 


* Teatr lwowski. Ubiegły tydzień nie 
przyniósł żadnej zmiany w repertuarzu lwow- 
skiego teatru; ograne operetki i znane far- 
sy, wykonane trochę lepiej, lub trochę go- 
rzej, mieniały się kolejno co wieczora. Jedy- 
nie w piątek do francuskiej farsy dodano 
ładny obrazek dramatyczny „Marynarzć, w 
którym debiutowała panna Helena Gottow- 
tówna, uczennica Ładnowskiego. 

Panna Gottowtówna posiada duże wa- 
runki sceniczne: piękną postawę, wyrazistą 
twarz o regularnych rysach, głos silny i, co 
wiele znaczy, dobrą szkołę. Występ jednak 
w tak trudnej roli, jaką jest rola Teresy w 
„Marynarzu*, był nieco ryzykowny. Lecz to 
właśnie, że debiutantka potrafiła, względnie 
z sukcesem, przezwyciężyć wielkie trudności, 
dobrze wróży jej przyszłej karyerzy sceni- 
cznej. Trema, nieodzowna przy pierwszych 
występach, nie pozwoliła przejąć się pannie 
Gottowtównie wysoce dramatyczną rolą, stąd 
gra jej wydawała się być zimną i nie wy- 
wierała wrażenia, którego poeta pragnął, 
Przypuszczać jednak można, że gdy panna 
Gottowtówna oswoi się z deskami sceniczne- 
mi i opanuje technikę aktorską, więcej uczu- 
cia wlewać będzie w swe role, bardziej się 
grą swą przejmować, a wówczas gra jej 
straci cechy szkolnej lekcyi i stanie się 
prawdziwą. Sposób wymowy panny Gottow= 
tówny dla swego litewskiego zacięcia, bar- 
dzo jest sympatyczny. 

Repertoar teatralny. 

W niedzielę o w pół do 4. „Spirytyści”, 
o w pół do 8 „Sztygar*. 

W poniedziałek „Nasze Anioły“. 

We wtorek popołudniu „Jadzia wdową* 
wieczorem „Gasparone", 


Ostatnie wiadomości. 


Cesarz udzielił sankcyi uchwalone- 
mu przez Sejm galicyjski projektowi 
ustawy, zezwalającej reprezentacyi po- 
wiatowej w Nowym Targu na przyję- 
cie zobowiązań Anai na rzecz 
przedsiębiorstwa budowy kolei lokal- 
nej Chabówka Zakopane. 


Węgierski minister spraw wewnętrz- 
nych Perczel, przedłożył onegdaj Izbie 
deputowanych ustawę, dotyczącą kwe- 
styi Morskiego Oka, czyli jak brzmi 


m ra TMM. 


urzędowy tytuł: „O ustaleniu granicy 


między Austryą a Węgrami, na ru- 
bieży Spiskiego komitatu w Galicyi, 
na terytoryum Morskiego Oka.“ Ten 
projekt ustawy składa się z dwu pa- 
ragrafów i postanawia, że celem usta- 
lenia owej linii granicznej między Au- 
stryą a Węgrami, zostaje rząd upo- 
ważniony do powierzenia sprawy tej 
rozstrzygnięciu sądu rozjemczego 1 
w porozumieniu z rządem austryackim 
do poczynienia zarządzeń co do utwo- 
rzenia i wysłania owego sądu rozjem- 
czego. Przeprowadzenie ustawy zostaje 
poruczone całemu ministeryum. 

Wyczerpujące umotywowanie, do 
którego dołączono kartograficzny rys 
spornego terytoryum, zawiera obszer- 
ną historyę sporu granicznego, datu- 
jącego się od roku 1880. Następnie za- 
znacza sprawozdanie, iż od roku 1888 
przez oba rządy czyniono usiłowania, 
aby w tej sprawie dojść do porozu- 
mienia. 

Jeden ustęp motywów brzmi: „Mo- 
żliwość zgody w tej spornej sprawie 
między vboma interesowanymi rząda- 
mi jest wykluczona, albowiem rząd 
austryacki nie jest skłonny do uzna- 
nia słuszności stanowiska węgierskie- 
go rządu, podczas gdy z drugiej stro- 
ny rząd węgierski nie może się wy- 
rzec kierunku, mającego na celu obro- 
nę faktycznej granicy kraju. Rząd 
węgierski w przeświadczeniu o słu- 
szności swego stanowiska nie chce 
się wdawać w żadne projekta kompro- 
m isowe, 

„Ponieważ jednak ta sprawa grani- 
czna nietylko galicyjską, lecz także 
węgierską opinię publiczną od lat juź 
i w stopniu, nieodpowiadającym do- 
niosłości kwestyi zajmuje i we wzbu- 
rzeniu utrzymuje; ponieważ dalej w 
interesie utrzymania przyjaznych są- 
siednich stosunków z Austryą i ościen 
ną Galicyą życzyć sobie należy, aby 
ta kwestya z porządku dziennego zni- 
knęła; ponieważ wreszcie na podsta- 
wie poczynionych doświadczeń nie 
można się spodziewać wyniku od wy- 
słania mięszanych komisyj celem usta- 
lenia granicy — przeto rząd wegier- 
ski, uwzględniając wszystkie te oko- 
liczności, nasunął rządowi austryac- 
kiemu myśl, aby rozstrzygnięcie spor- 
nej kwestyi, względnie prawne i obie 
strony bezwarunkowo zobowiązujące 
ustalenie granicy powierzyć bezstron- 
jemu i niezawisłemu sądowi rozjem- 
czemu. Projekt ten przyjęto, a co do 
składu sądu rozjemczego postanowio- 
no, że oba rządy ze swej strony za 
mianują po jednym członku najwyż- 
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TELEGRAMY. 


Wiedeń d. 5. września. 
Suplent gimn. we Lwowie Jan 
Pliszewski zamianowany został 
nauczycielem seminaryum naucz. W 
Rzeszowie. 


Wiedeń d. 5. września. 
Dzienniki tutejsze donoszą, że pre- 
zes gabinetu hr. Badeni uda się w d. 
8. września przez Tarvis i góry Predil 
do Gorycyi, a 10. września przybędzie 
do Tryestu. 
Praga d. 5. września. 
W Żyżkowie odbyło się wczoraj 


zgromadzenie anarchistów, w którem; 


wzięło udział do 500 osób. Na zgro- 
madzeniu tem propagowano kandyda- 
turę Józefa Kriza, na posła do Rady 
państwa z V. kuryi. Kriz zasądzony 
był za współudział w morderstwie 
Mrvy i karę swą już odbył. Stawiano 
także kandydatury innych osób, które 
karane były za zdradę stanu. Wre- 
szcie komisarz rządowy rozwiązał 
zgromadzenie, co wywołało wielki tu 
mult. 
Salzburg d. 5. września. 

Na onegajszem ostatniem uroczy- 
stem posiedzeniu wiecu katolickiego 
wygłoszono mowy o kwestyi socyal- 
nej, © kwestyi szkolnej i agrarnej, 
wreszcie o organizacyi i znaczeniu 
kongregacyj maryańskich. Przewodni- 
czący ks. Clary podał do wiadomości, 
że gdy wczoraj w nocy senior stowa 
rzyszenia „Norica“ powracał z komer- 
su katolickich studentów do domu, 
został napadnięty i zuieważony przez 
kilku studentów. Przewodniczący wy- 
razil wśród żywych objawów potaki- 
wania najgłębsze oburzenie wiecu ka- 
tolickiego z powodu tego zajścia. Koń- 
cząc, wzniósł przewodniczący okrzyk 
na cześć papieża i cesarza. Ks. kardy- 
nał Haller udzielił zgromadzeniu pa- 


pieskiego błogosławieństwa, poczem 
wiec zamknięto. 
Briix d. 5. września. 


Wczoraj rano przybył tu minister 
rolnietwa hr. Ledebnr, zwiedzał teren 
nawiedzony zeszłoroczną katastrofą 


szej magistratury z odnośnych krajów. wdarcia się piasku ruchomego, tudzież 
Członkowie ci w porozumieniu wybio- nowe zapadnięcie się ziemi powstałe 


rą trzeciego jako przewodniczącego“. 
Sprawozdanie zawiera zawiadomienie, 
że rząd austryacki przedłoży Radzie 
państwa równobrzmiący projekt. 
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Próbki wszędzie franco! | 


w sierpniu br., zwiedził także tutejszą 
kolcnię robotniczą, a wieczorem odje- 
chał do Cieplic. 
Morawska Ostrawa d. 5. września. 
Na prośbę deputacyi górników, co- 


francuski 


REP JEM 


PRAG- Gra.ben o. 


| 
| 
| 
| 
| 


) 


Pończoch 


F'i 


ROWE EEEE è 


RE 


„onegdaj 


WEP SEE RWE eS 


garetowy „I GRIF 


Niedoścignione 


najtańsze ceny! 
rma posiada tylko najlepsze fabrykaty ! 


fnęla dyrekcya kopalni zarządzonej bawa rozruchów. gdyż muzułmanie 
zawieszenie pracy w szybie|szemrzą i głośno objawiają swe nie- 
Gabryeli. Woezoraj rano spuściło się| zadowolenie. Grożą oni, że całkiem o- 
do tego szybu 15 pre. zatrudnionych | puszczą Kretę i zamierzają wnieść do 
w nim robotników, po południu wzro- | sułtana prośbę, by im zapłacono od- 


'sła ich liczba do 24 pre. W innych|szkodowanie. Spokoju dotychczas nie 


szybach strejkuje tylko mała część| zakłócono. 
górników. Konstantynopol d. 5. września. 
Pola d. 5. września. Zwolna ludność się uspokaja. Skle- 

Kanonierka austryacka „Hum“ od-|py z wyjątkiem ormiańskich na nowo 

płynęła już na wybrzeże tureckie ce-|są otwarte. 

łem wzmocnienia eskądry, przezna- 

czonej do ochrony obywateli austrya- 

kich. 


Bruksela d. 5. września. 

Królewicz następca wyjechał na ma- 
newry wrocławskie z własnoręcznym 
Wrocław d. 5. września, |listem króla do cesarza. 

Z wielką okazałości; odbyło się Londyn d. 5. września. 
wczoraj odsłonięcie pomnika cesarza Dziennik urzędowy ogłasza, że te- 
Wilhelma I. Obecnym był cesarz Wil-|rytorya wschodnio afrykańskie, stojące 
heim II. pod opieką Anglii, z wyjątkiem wysp 

Przygotowania na przyjazd cara| Zanzibaru i Pemby i ziemi Ugandy, 
robią się tu na wielką skalę. W pierw-|oddane zostały pod jeden zarząd pod 
szym rzędzie należą do nich tak zwa-|nazw; „protektorat  wschodnic-afry- 
ne „środki ostrożności“. Polegają one | kański*. 
na tem, że tajni agenci rosyjscy wę- Aden d. 5 września. 
szą po całem mieście. Polacy, którzy Z Zeili portu angielskiego nad mo- 
od lat prowadzą tu interesy i sklepy, |rzem Czerwonem donoszą, że wczoraj 
jako podejrzani i dla bezpieczeństwa | wyruszyła stamtąd do Szoi pierwsza 
cara niebezpieczni, musieli miasto| karawana, wioząca dla jeńców wło- 
opuścić, nawet chorych Polaków z tu- skich listy od rodziny, odzież, żyw- 
tejszej kliniki wydalono. ność i lekarstwa. Dzis wyruszy druga 

Kolonia d. 5. września. karawana, a inne za dni kilka. 

Köln. Ztg. donosi z Belgradu, że Nowy Jork d. 5 września. 
przeciw wielu wyższym urzędnikom Podczas ostatniego trzęsienia ziemi | 
cywilnym wdrożono dcchodzenie kar- w Chili zburzona została także wyspa 
ne z powodu „zbrodniczych knowań Juan iernandez, miejsce pobytu Ro- 
z Milanem“. binsona Crusoe (przebywało tam około 

Berlin d. 5. września. stu rybaków). Rząd chilijski wysłał 

Carstwo odwidzą księcia Henryka tam okręt do sprawdzenia. 

(brata cesarza niemieckiego) pod Kie-! 
lem. | 
Rzym d. 5 września. | 

Osservatore Romano donosi, że pa- 
pież wydał breve, wzywające wiernych 
do zwalczania masonów na każdem 
polu. 


Wiadomości qiełówwe 


Wiedeń dnia 5. września. Przy zam- 
|knięciu wczorajszej giełdy notowano kredyty 
378:50, Kredyty węgierskie 40450, Union- 
bank 800 25, I.iuderbank 25725, staatsbany 
370-74, Lombardy 104:25, kolej północno- 
wsełcdnia 27275 tytoniowe 167:—, Rima 
249 —, Alpiny 8750 renta majowa 101 75 
losy turec. 5160, Marki 58:63. 

Frankfurt dnia 5 września, Przy zaw- 
knięciu wczorajszej giełdy notowano Kre- 
dyty 31675 (37291). statsbany 31375 
(369 65), lombardy 91-12 (10487), alpiny 
— " mm =. | 


Ateny d. 5. września. 

Muzułmanie z Kanei i eraktionu| 
odbyli mityngi, na których uchwalili 
protest przeciw koncesyom na rzecz 
ludności kreteńskiej i wystosowali do 
sułtana depeszę, w której wyrażają 
ubolewanie z powodu jego wspaniało- 
myślności i wysłali osobną deputacyę 


do Konstantynopcla. — Wiedeń 5. września. (Telegram 


Guz. Nar.) Dzisiaj o godz. 2 minut 
10 w południe notowano na giełdzie 
wiedałskiej: kredyty 374 50, węg. zakłać 
kredytowy 406—-. augiobanki 158:—. 
lenderbanki 25750. koleje państwowe 
37250, elbethai 232 50 akcye tytonio- 
we 166—, alpiny 88:20, losy tureckie 
5220, unionbank: 300:50, ruble 127:50. 


Ateny d. 5. września. 
Wiadomości z Krety brzmią po- 
myślnie. Ludność chrześcijańska wdzię- 
czną jest mocarstwom europejskim za 
tak pom, ślne załatwienie sprawy kre- 
teńskiej. Tylko w Kandyi zachodzi o- 


gz 


UL 


Nowe ŚCI i 
Na sezon jestemy I Zimowy 


zawiera olbrzymi wybór czarnych białych i kolo- 
rowych 


materyj jęedwabnych 


od ct 80 
do zł. 16 za metr. 


| 


zawiera olbrzymi skład gładkich i wzorzystych | 
materyj wełnianych 


od ct. 35 
do zł. 140 za metr. 


od zł. 1:50 
do zł. 11 za metr. 


zawiera olbrzymi stład 
angielskich i francuskich nowości 


od et. 50 


zawiera olbrzymi skład rozmaitych 
do zł. 10 za metr. 


czarnych materyj 


od zł, 1:— i 120 


zawiera olbrzymi skład 
do zł. 8 za metr. 


aksamitów i pluszów 


| 
| 
| 


od ot. 45 


zawiera olbrzymi skład rozmaitych 
do zł. 1:80 za metr. 


flaneli 


i 
Pod z EE 


1596. 


_ Szybkie załatwienie zamówień! 


Przyjechali do Lwowa. 
dnia 5 wrzeŚnią. 


Hotel Żorża. M. Bilińska z Wierzbicy, 
J. Giżowski z Mokrzan, R. br. Gauthier 
z Nicei, K. Starzyński z Kamieńca podol- 


skiego, W. Jasiński z Olszanicy, Wł. U- 
strzycki z Czelatye. 
iacdesłaue. 


(Ze ię rub zkę redakapa ni» odpowi: da 


[ZNANE || |--o 
Foulard-Seide 60 Kr. 


bis fl. 335 p. Met. — japanesische, chinesi- 
sche ete. in den neusten Dessins und Farben, 
sowie schwarze, weisse und farbige Hen- 
neberg Seide von 35 kr. bis fi. 14°65 p. Met 
-— glatt, gestreift, karrirt, gemustert, Damast 
ete. [ca. 240 versch. Qual. und 2.000 versch 
Farben, Dessins ete] Porio- und steuerfrei 
ins Haus. Muster umgehend. Doppeltes Brief- 

porto nach der Schweiz. 


Seiden-fabriken G. Henneberg (k. u. k. Hofi.) Zürich. 
Eo O oo l E 


Lekarz chorób kobiecych i akuszer 


Dr Józef Zakrzewski 


odbywszy czteroletnie stadya specyalne w Ins- 
bruku, Movachjum i Wiedniu w klinikach 
prof. Khrendorfera, Winckla i Chrobaka 
osiadł we Lwowie i ordynuje przy uli- 
cy Słowackiego 1.5, 1 piętro od 3. do 5 
Dla ubogich od 9 do LO bezpłatnie, 


3 
Lekarz chorób kobiecych i akuszer 


Dr. Leopold Schellenberg 


b. operator kliniki położniezo-ginekologicznej 
prof. Chrobaka we Wiedniu, b. asystent 
król. kliniki chirurgicznej prof. Mikalicza 
we Wrocławiu, b. lekarz kliniki chorób we- 
wnętrznych grof. Nothnagla we Wiedniu 
osiadł we Lwowie i ordynuje przy 
ul. Kopernika 1. 22 od 3—5 popołud. 


Dla ubogich od 9—10 przedp. bezpłatnie. 


Okulista 
Dr. Teodor BAŁŁABAN 


powrócił. 


zez | OPi mjpeg 

_ ddr PF Leto 

R. >$ r) e „amen PETT 
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z» ę n SŁOBOWA QY 
użyta jako 

dakawy ziarniate: 

"st 


$ 1 Jes 
jedynie zdrowym 
0. EO 
napojem. 


"Dostać można wszędzie 
; a kg. 25 et. 


B1czność! Z powodn 
j lliehych naśladownictw 
, trzeba zwracać uwagę 
na oryginalne parki | 
$ a ruzwiskiem | 
Kathreiner | 


GF" Lwów, 1894 wielki złoty medal. TB Li 


lekomobile 


NLI 


> E Er a a r E T L ES ENSE P E P 5 LATA SE e EE E E OJ A 


FON 


Z ŁY ZY TWO DATĄ, 
bo ZL 7: PY |202F TARA 
PEL AN Po s 


JKiST 


i a 
"JE 
4 mosiężnik i 


(hotel „pod Białym konjem“) 


delikatesów i drogueryach. 


Rekawiczki, Weloniki, Gorsety niu 


r 


LJ r LJ 
u 
Winogrona górskie 
ajlepsze stołowe gatunki mięszane złr. 
*20, najlepsze muszkate'ki wybrane złu. 
3—, za h-ciokilowy koszyk franco do ka- 
Żdej etacyi za pobraniem poeztowem lub 
poęrzedniem nadesłaniem należytości. Wy- 
syłka rozpoczyna się od 15 sierpnia. 
Alex. Adamovich 
Rebschul und Weingartenbesitzer 
in Neusatz a/d. Donau (Ungarn). 
> Szanowni odbiorcy otrzymają na żąła- 
M nie franco i bezpłatnie katalog moieb win- 
ne o tysiącznych sposobach uszla-hetnia- 
nia winogron na wzór amerykański. 


stare i nowe sprze- 
daje najtaniej 


Mnił Weiner 


WIEN 
I., Salzthorgasse 3. 


Izydor Fałatowicz 


lejarniaa dzwonów 
we Lwowie nl. Karola Ludwika 25 


wykonuje 
wszelkie zamó- 
wienia w zakres 
tejże pracown: 

wchodzące 
po cenach jak 
najtańszych. 


-VERO 


odtlirszezone i lekko rozpuszezalne 
4 oraz 3 


|CZEKOLADY 
8 | uznane jako znakomite gatunki © 
HART do Aa 


Do nabyciae we wszystkich handlich 


Przyrządy do młocari parowych, 


i młocarnie 


jalzot=ż 


g inue rolnicze maszyny i narzędzia 


specyalnie do tutejszych warunków uprawy 
zastosowane 


najznakomitszej konsteukeyi, najlepiej | najtaniej wykonane 


u Pierwszej Węgierskiej Spółki Akcyjnej 
dla fabrykacyi maszyn rolniczych 
w Budapeszcie. 


Cenniki i obliczenia kosztów darmo i franco. 


Ñi 


-IDA R e a Ga 


alaere! 


Własnego wyrobu 
najlepszą 


Masę woskowa - 


na podłogi 


i prawdziwą 


Masę francuska 


na posadzizi 
poleca 1375 


ALOJZY HUBNER 


Lwów, Rynk 38. 


9952 


Do bajcowania 


pszenicy 


poleca 


siarczan miedzi = 


po najtańszych cenach 
FIRMA HANDLOWA 


W. CZOPP 


Lwów, Zóikiewska |, 2. 


Sist 


7483 


Pragska 


Mast domowa 


z apteki 


B. FRAGNERA W PRADZE 


jest najsiarssym, od najdawniejszych 
lat w Pradze używanym środkiem 
domowym, który rany utrzymuje w 
czystości i ochrania , zapalenia i bo- 
leści uśmierza i działa chłodząco. 
W dozach po 25 i 35 ct. pocztą o 6 
ct. więcej, Wysyłka poczt. codziennie. 


SEZ 


Z” Wszystkie części o- 
7 pakowinia Zaopa- 

ROC trzone są urzędownie 

dozwoloną marką ochronną. 


GŁÓWNY SKŁAD: 
Apteka B. Fragnera 


„pod Czarnym Orłem* 


Praga, Kleinseite, róg Spornergasse 205. 


MIKOŁAJ LUDWIG 


Lwów, ulica Halicka 1. 14, 


4 
Ubezpieczenia 


tudynków, ruchomości, towarow 
i zboża od ognia, 
Ubezpieczenia 


ziemiopłodów 6d gradobicia, | 


Ubezpieczenia 
życia człowieka we wszelkich kom 
binacyach, przyjmuje dla krakow- 
skiego Towarzystwa wzajemnych 
ubezpieczeń i udziela wyczerpują- 
cych informacyj upoważniony do 

tego przez tę instytucyę 


Dr. Władysław Miłkowski 


w Krakowie, ul. św. Anny l. 2. 


WE'TANNY dlugie po złr. 15*— i 16—, 

nasiadowe po złr. 6 — i 7:20, Pocho- 
dnie naftowe do podreży i do prac no- 
enyeh w polu po zir. 2'50 i 3—, poleca 
Piotr Chrzastorski, handel ż:lwny we 
Lwowie, plac Kapitulny 1 (naprzeciw ka-| 
tedry). 


IyZIERŻAWA. Folwark 264. morgów 
piękna okolica w pobliżu Borysławia i 


Schoduicy. Bardzo korzystne warunki. 

Adres : Dwór Czerchawa. 439 
ORTEPIAN d» sprzedania. Zielona 4, 
parter. 250 


OLESLAW JANKOWSKI Prseownia 

rusznikarska i sprzedaż bioni we Lwo- 
wie ulica Czarnieckiego I. 2, poleca broń 
myśliwską wszelkich systemow, pod gwa 
ramcyą, Wyprobuwarą i uregulowana, — 
Sprzedaż łusek nabojowych , maszynek do 
nabijania i zakręcunia. Rekonstruow»ne 
naboje, również miarki na proch zastoso- 
wana do kalibru. Wszelkie repera ye vrzyj 
muje się ped gwarancya, 243 


sarze ekonomiezni, ogrodnicy, Fluczni: 
ce, panny sł Żące, bony Niemki, kucha- 
rze, lokaje, furmani , 31) kueharek poko- 
jówki, prawki i gumienci. Sw audectwa 
nadsykć do Biura Zakrzewsziego w Tar 
nopolu. 257 


KADEMIK poszukuje l-keyi na wsi. 
Adres: Witkowski poste rest. Lwów. 


REMIOWANE medalami tutki Niemo 
jowskiego s. wszędzie do nabycia. 


Grusze i jabłonie karł wate i wysokopien 
ne, w nejlepszych gatunkach, wiśnie I cze 
resnie, iakoteź truskawki maliny do sadze 
nia w jesieni, poleca: Ogród handiowy 
w Lubyczy królewskiej, pocz, teiegrat 
i stacya kclejowa w miejseu Cenniki gra- 
tis i franco. 254 


ŻZUMLLOr 


świeży, parą gotowany, przew bornv, po 
zniżonych cenach złr. 5*—, 6-—, T50; dla 
chorych z samego dr:biu i dzikiego ptae- 
twa po 10 złr. kilo. Łapszyn — Brzeżany. 


Budapeszt. 


Józef Petanovits 


GRAND RESTAURANT 


naprzeciw fontany świetlnej na 
placu wystawowym. 
W mieście przy ulicy Andrasza l. 39 
obok stacyi kolei podziemnej a w pobliża| 
opary. Duskonała węgierska i francuska 
kuchnia. Szybka usługa. Skremne ceny. 


DĄ 
Z 


Słodkie, szlachstne 
winogrona stałowe 


Winnica Antoniego Zanky w Gross- 
wardeiu (Węgry) wysyła najsz'achetniej- 
sze gatrn'i białe, czerwone Ulaselas 1 
muszkatelki w 5-cio klo*»ych koszach 


franco do każdej stacyi po złe. 840 za po- 


|błono"skich 9, Lwów, Wałki z automatem 


Mlleninn. 


Kapsnłki 


z olejku 


Rosen- różami- 


Santelól-Kapseln p] santalowegi 


aptekarza Lahra z Wiirzhurga 

leczy cier-pienia pęcherza moczowego bez 

wstrzykiwania w kilku dniach. Praw 
dziwe z marką .Róża”. Flakon zir. 2. 

Gdzie ich nie ma, to wprost z głównego 

składu C. BRADY w Kromieryżu. We 
Lwowie: aptekv Jana Wewiórskiego. 


Operacye finansowe 


jakoto : założenia, konwersye, spieniężenia 
wynalazków, pożyczki. Oferty: J. T. 6785, 
Rudolf Mosse, Berlin S. W. 9941 


"AUCZYCIELKA do przedmiotów szkol- 
nych, francuskiego i muzyki, poszuku- 


GAZETA NARODO 
W zakładzie 


KCHOWAWCZO-NAUKOWJM 


ośmioklas. wym 


MARYI ZAGÓRSKIEJ 


we Lwowie, ul. Czarneckiego 12 


wpisy na rok szkolny 1¢96/7 dochodzą: | smem 


cych uczenie i stałych pensyonarek rozpo: 
czną się dnia 26. sierpnia codziennie od 
li rano do 6 wieczorem). Nauka szkolna 
iozpocznie się dnia 4 września. 

Kursa nauki dopełniającej istnień będą 
w Zakładzie jak w latach ubiegłych. 


ADOLF KAMPEL 


Lwów, ul. Karola Lndwika 29 


je posady, Zofia Krzyżanowska, ulica łu;- 


czakowska l. 15. 260 
ZSR NIE najle sze. Wysyłam co-| 
dziennie świeżo rwane brzoskwinie 


w 5-cio hilowych koszykach opłatnie za 
zaliczką po 2 złr. Gruszki Kaizerki 1:80. 
C. Ttifer, Zaleszezyki. 262 


ABRYKA DACHOWEK J. Lewiński! 
A. Domaszawicz i Spółka we Lwowie 
przejmuje kry ia dachów, dachówka swe 
go wyrobu, p:dwójn:e faleowaną , natural | 
ną, z dostawą i ułoż-niem po 95 et, od 
jednezo metra kwadr. we Lwowie. 263) 


EŚNIKA z wyżazymi egzaminem pań 
.4 stwowym i dłuż-<zą jiaktyką, poszu:u 
je Zarząd dóbr Wiszenki poczta Magi. rów, 
od 1. grudnia. Nieuwzględnionych odpisów 
nie zwracą sią. 259 

LA PŁ. STUDENTÓW! Najtańsze 
ródło zakupna rękawiczek, odznak 
krawatek , szelek, marnszetów w wielkim 
wyborze, na rażdy sızon, własnego wyro 


żysta, ulea Prybunalska 10, Skład banda-| 
ży chirurgieznych i artykułów do pielę-| 
guowan a chorych, Zlecenia z prowineyi 
odw:otna poczta. z6L 


I AMIENICA 2-piątrowa w śródmieściu 
M z ogrodem , velna od podatków, tanio 
ło sprzedania. Niżałowski, Hotel Żorża. 


N 


TORY samoczynne (antowatyezne) po- 
lea tanio falryka Żaluzyj i storów, Ja- 


ło storów w każd:ch szerokościach. Dla 
dsprzedających po cenach fabrycznych. 


3.000 pokoi TAPET 
| na skladzie ekszyjnie tanio poleca 


A. Krzysztofowicz we Lwewie 
plac Illicki 1. 2. Wzory do dyspozycyi, 


stare 
IN pN tokajskig 


w wielkim wyborze, od złr. 2:40 do zł. 12 
za szampańską f-szkę — poleca handel 


St. Markiewicza we Lwowie. 


szyte po złr. 8:50, +—, 5:50, 6'50, 
do zir, 14*—, Materace włosienne 
po złr. 1250, 14, 16, 18, w każdej 
cenie do zł. 30, poleca 


Józef Schuster, Lwów, Kopernika 7, 


genz c jue! Bez tonturenc 1! 
Wszelkie 


lub inne specyalności są zbyteczne. 


bu. Jukób Führer, rękawicznik i banda- | 


Pościel własn-ga wyrohu, Kołdry: 


Paryskie ArYKNIY COMOWE gz 


sprzedaja taniej niż wszędzie: 
gips, cement portlandzki, wapno 
hydrauliczne, wyroby steingutowe 
i cementowe, cegły i płyty ognio | 
trwałe, piece kaflowe, ter odwo- 
dniony (Steinkohlenther) asfaltowe 
płyty izolacyjne, ogniotrwałą pa 
pę dachową, cement drzewny 
(Holzcemeat), Karbolineum, narzę- 
dzia, jak w ' góle wszelkie 


'materyały budowlane 


ręcząc za dobroć towaru 


Telefon Nr. 460. 8181 


100 do 300 złr. miesięcznie 
|mogą zarobić osoby każdego stanu i we 
wszystkich miejscowościach p>wn e, 
|ezysto i bez wkładki kapitału i ryzy-4 
| sa, przez rozprzeławanie prawnie do- ġà 
'zwolonych papierów państwowych i lo: 
luńw, Z łoszenia pod: „Leichter V*r- 
dienst“ Rudolf Mcsse, Wien. 9-34 
MET E 


WINOGRONA! 


feslawskie Suracyjne 


otrzymuje codziennie świeży transport 
i wysyła w 5-kilowych koszach 


WŁAD. BAŻANT 


handel korzenny i delikatesów 


Lwów, nlica Halicka l. 3. 


- 


Rok założenia 1887 NIĄ 


ROLDEY 


Szyte, własnego wyrobu : 
Zapałowe i kretnunwe zł 3—, 
350 4 - i wyżej 
Wełuiane atłasowo zł. 65', 1 —, 
8:—, 10— i wyżej. 
fe»antynowo :ółjedwabne zł. 10, 
12, J3 i wyśźej. 


Materace włosienne zł. 14, 18, m 
B 20, z5 i wyżej, x 
© | Materace z morskiej roslin: złr. |W 
P 6—, 1-50, 9--, l: . lu 
< Sienniki gotowe ct. 90, zł. 1-20, |f 
G t40, 1:60 R 
% | Prześc eradła szyfinose zł. 120, e 
"| 1-40, 16". A 
Ń| Poszewki szyfonowe F0, 70, 1—. |P| 

Łóżka żelazne składane zł 550, 5 i 
S | 6—, —. © | 
M| Póżka z bokami (bryt) 13* 0, 15. | R 
| Wkładki druciane zł. 12 14. | 

Kapy n. łóżka i stuły. dywany, | 


chodniki, firanki, pərtyuy i 


We wazystkich kraja h prawnie dczwolo- 


i nuszkodliwe. 


Tylko do jednorazowego użycia. 
Gener |-Agcntur von 


9963 


braniem pocztowem. 


Licytacya kom. 


Z dniem 27. września 1896 rozpoczyna się lieytacya oko- 
ło 650 wybrakowanych koni wojskowych, wierzchowych, po- 
ciągowych — na placu Misyonarzy we Lwowie. 

Poczatek każdego dnia o godzinie 6. rano. 

Licytujący mają pokryć należytość stemplos 


skali ill 


à C. ik, komisy 


TIN 


dd 


WCAG: a 


p suzapszuuzna suwsaszzu ununuzuzanadsa 
> : f : 
ns RRE OA CEST Tyl o prawdziwe a 
Sa MoHa TI JS IKI SEG KIE: jeżeli na etykiecie każdego pudełka wy- m. 
a z RE DIPY CYC 0 LINN 7. DA Apisai drukowany jest orzel i firma A.Moll. a, 
Ki 5 NE CE l 3 ; zw E: - = u 
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86 meclali, 2 dyplomy i herb. 
U:uwa wilgoć, niszezy radykalnie grzybek drzewny itp. 
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den u. gu.: 
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Oferte und Vadien haben genau zu den angegebenen Ter 
minen bei den obigen Anstalten einzulangen. 

Der Ausschreibung fir die Verkostiguug der Kraken ete. 
liegt der 2 Entwurf zur Vorschrift für die Verkóstigunng iu den 
k. und Militar-Spltklera vom Jahre 1896 zugrande. 

Die raheren Bedingungen der obigen Geschäfte können den 
in allen Sptälern erliegenden Bedingnisheften, dann den alldort 
affichierten vollinhaltlichen Kundmachungen, welche anch in der 
„Gazeta Lwowska“, „Gazetą Narodowa“ uud der „Czernowitzer 
Zeitung“ Yerlautbart wurden, entnommen werden. 


Lemberg, am 26. August 1896. 
Intendanz des k, und k, Il. Corps. 


Kallowe piece o nieustojteym ogniu. 
Płaszcze z lanego żelaza do pieców dopełnianych z wentylem. | 


Piece dopelniane ot 7 zt. wyżej. Piece przenośne. 


Przenośne kuchnie do gotowania. 
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C. k. uprz. piece o nieustającym ogniu z płomieniem. fw 
C. k. uprz. piece o nieustającym ogniu „Austria“ Ę 
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Wysokie e, k. Ministerstwo Handla w Wiednia nadał 
M. Frcilichowi, bandażyśe e-sporyaliście we Lwowie, dola 25, 
czerwea 1895 r. do 1. 2397 Patent na wyłączny wyróh uiep:zo- 


nych bandsży jego własnego pomysła — 6 ezom SZA! b 
Publiczność powiadamia się, a K ów” waż 


WE. MMEEEBE MACH 
HEF bandażysta-specyelista "TĘ 
mieszka we Lwowie, przy ulicy Szpitalnej I. 4. 


Niesie radykalną i pewną pomoc w najcięższych i zastarzałych wy- 
padkach przepukliny wszelkiego rodzaju tak dla pań jak i dla panów 
z gwarancyą możliwości zupełnego uleczenia beż operacyi i bez lekarzy, na- 
turalną metodą i postępowem zastosowaniem najodpowiedniejszych bandsżów 
w skutek czego każdy, nawet z śmiertelnych wypadków uratowany został, 
jak wiele świadectw i podziękowań o tem dowodzi od znanych osób w kraju 
jak cd: JWP. Edwarda Sommera, e. k. radcy dworu najwyższego trybunału 
w sp — JWP. Wincentego Lewickiego, e. k. radey apelacyjnego, — JWT 
Mandvbura, e. k. radey szkolnego. -. W. ks, Łyczakowskiego proboszora 
w Pławiu. — W. ks. Rudolfa Wagi, gwardyana w Przeworsku, — W 
„ks. (irzybowicza, proboszcza z Dźwiniuczki. — WP, Alfreda Bojarskiego in- 
żyniera we Lwowie. — WP. Jana Dutkowskiego, emeryt, ad. podatk. — 
WP. Jana Nowaka, dyrektora domu ubogich chrześcijan we Lwowie. — 
WP. Józefa Maciurkiewicza, radnego gminy Zamarstynów i od przeszło 1000 
innych osób, które przez niego zdrowie odzyskały, to też: 

Czasopismo „Nowa Epoka“ zamieszcza w jednym z ostatnich numerów 
następującej treści artykuł: 

„Nemo propheta in patria“ Jedną z największych plag, zawi- 
słych nad ludzkością , jest bez zaprzeczenia przepuklina, choroba straszna 
i ciężka. Tysiące ludzi ulega ruptnrze. „Bruch“ grasuje zarówno wśród na- 
jemników pociągowych i robotników, mających do czynienia z znaczniejszymi 
| ciężarami, jak i wśród ludzi zamożnych Współczesna chirurgia w gwałto- 
| wniejszych wypadkach wywnętrzenia się jelit posiłkuje się ciężkiemi i nie- 
| bezpiecznemi operacyami, które nicstety odstraszają od leczenia się nawet 
' konających. 

Lekarzy  specyalistów, poświęcających się zawodowo wyłącznie leczeniu 
„przepukliny, nie mamy u nas w kraju. Nie ma rutynowanych rąk, mających 
tw palcach oprócz mechanicznej rutyny subtelne czucie, za którego pośredni- 
'etweni bez operacyi zdołałby leczący wprowadzić z łatwością jelita wywnę- 
trzone do jamy brzusznej. Rutyna i subtelne czucie w brzuśćcach palców, 
potrzebne do łatwego umiejseowienia jelit, nie wystarcza wszakże do rady- 
; kalnego wyleczenia przepukliny. Dalszym warunkiem nieodzownym skute- 


| 


„cznej kuracyi jest umiejętne przystosowanie odpowiedniego do danej ruptury 
„bandażu, zaaplikowanego zaraz po szczęśliwem wprowadzeniu jelit do jamy 
|brzusznej. Niejeden lekarz wie doskonale, jakiego nkładu bandaż byłby najodpo- 
|| wiedniejszym dla danego chorego, wszakże bandażysta nie zdoła odtworzyć 


myśli jego dokładnie i sporządzić bandaż jota w jotę według wskazówek 
lekarza. Lekarz zaś, nie będąc sam bandażystą, bandażu przepuklinowego ró- 
wnież nie wykona, Ogół więc cierpiących na rupturę jest zdany na łaskę 
bezporadnych lekarzy i na dowolność fantazyi bandażystów. 

Bandaż ubiwersalny nigdy nie odpowiada indywidnalizmowi ruptury 
i nadzwyczaj utrudnia leczenie choroby, która się komplikuje i przeciąga je- 
szcze i z tego powodu, że albo jelita udało się umiejscowić przez wgniatanie, 
albo posiłkowano się przy tem operacyą. 

Około roku 1865 mlody ezłowiek M. Freilich, urodzony w Ks. Kra- 
kowskiem, zaczął przemyśliwać nad leczeniem tej strasznej choroby i wpadł 
na mysl, że wgniatanie jelit przez rupturę do jamy brzusznej nie nie regu- 
luje, przeto bezładne wciskanie jelit musi być i szkodliwem i nicbezpiecznem. 
Jeżeli zaś jelita wywnętrzają się z jamy brzusznej bez powikłania i nieprze- 
rywając się, to łatwo je wprowadzić napowrót, byle wyczuć palcami odpo- 
wiedne przedłużenie jelit i umiejscowić je krok za krokiem jednostajnym 
ciągiem. 

Młodzieniec rozpoczął eprawdzać doświadczalnie swoje przypuszczenia 
i po licznych doświadczeniach zdobył ezysto intnicyjną umiejętność umiej- 
scowiania wywnętrzonych jelit. Nie było ani jednego najcięższego wypadku. 
w którym Freilich nie zdołałby z zwykłą sobie łatwością wprowadzić wnetrz 
ności w miejsce właściwe. Z nadzwyczajną zręcznością, wprawiającą w podziw 
nezonych fachowców, wyczuwając brzuśćcami palców odpowiedni moment je- 
lita, wprowadzał je szybko w jamę brzuszną i opanowywał rupturę. 

Freilich, nie mogąc zostać lekarzem, został bandażystą. 

Wówczas poczęli przybywać doń tHuimnie chorzy, żądając odpowiednich 
bandażów. j 

Byli to ludzie, uciekający przed grożącymi im nieuniknioną operacyą. 
Nieopatrzeni, z wywnętrzeniem żądali od bandażysty bandażu. Freilich, aby 
módz podjąć się sporządzenia odpowiedniego bandażu, Śmiało brał się do rze- 
czy i wprowadziwszy jelita wyczuwał wszystkie cechy danej ruptury, do któ 
rej natychmiast przystosowywał specyalny bandaż. Na setki wypadków w cią- 
gu blisko lat 30 nie zdarzył się Freilichowi ani jeden wypadek śmiertelny. 

'Mumnie zbiegali się ludzie do cudotwórczego bandażysty, który nie- 
tylko wdziewał chorym bandaże, lecz jak już powiedzieliśmy, w razie po- 
trzeby wprowadzał jelita do jamy brzusznej, opatrywał w bandaż przepukli- 
nę i odpowiedniem pouczeniem chorego, jak ma w bandażu się zachowywać, 
wkrótce wracał ludziom zdrowie i człowieczeństwo. 

Człowiek ten, wzbudzający szczery podziw sumienuych lekarzy, ratował 
chorym życie nawet wówczas, gdy lekarze już nie obiceywali choremu ża- 
dnego ratunku i Żadnej nadziei, 

Często udaremniał on potrzebę ciężkiej operacyi, do której z niebezpie- 
czeństwem życia chorego już miano przystąpić. 

Znający Freilicha lekarze zapraszali go do chorych i polecali mu w swo- 
jej obecności przeprowadzenie ciężkiego procesu umiejscowienia jelit i prawi- 
dłowego obandażowania klienta. 

Liczne świadectwa lekarzy, setki listów wdzięczności i uznania, wreszcie 
sumienna taktyka Freilicha, który w ostatnich latach swojej praktyki nigdy 
nie przystępywał do chorego w nieobecności dyplomowanego lekarza. 

Byliśmy naocznymi świadkami skutecznych kuracyj Freilicha. Przed 
kilku miesiącami uratował on od śmierci i kalectwa ojca rodziny, czeladnika 
piekarskiego, w obecności trzech lekarzy: dr. Krobickiego, dra Weigla i 
dra Brauna. 

Jest to dobitnym dowodem, że w kraju naszym, możemy znałeść wie- 
lu dobroczyńców ludzkości i bez dyplomów, którym się uznanie należy, 

P. Freilich pocieszyć się jednak może zgłoskami dozgonnej wdzięczności, 
któremi zapisał się w setkach sere, którym uratował zdrowie, a nawet życie, 

Nie będąc kompetentnymi w sprawach lekarskich nie mamy prawa za- 
lecać kuracyjnych zdolności p. M. Freilicha, wszakże ze względu na kilkaset 
świadectw i listów uznania, gorąco polecamy go cierpiącemu ogółowi jako 
arcymistrzowskiego bandażystę. — M. Freilich stale przebywa we Lwowie, 
mieszka przy ulicy Szpitalnej |, 4, A. róg ul. Słonecznej. 

Artykuł ten ze względu na jego treść i wartość przedmiotową, przedru- 
kowujemy dla użytku ogółn. Przy tej sposobności notnjemy, że na wystawie 
krajowej uzyskały wyroby bandażów M. Freilicha najwyższe uznanie. 

Z kancelaryi ogłoszeń „Impressa“ we Lwowie, Sykstuska 30. 


Z drukarni i litografii Pillera i Spółki. 


